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Nowa fala redukcyj w stolicy
Zwolnienie 500 urzędniczek pocztowych

WARSZAWA. 30. 5. (teł. w l. Q.). 
Z dniem 1 czerwca otrzymało zwolnię* 
nie w  urzędach pocztowych, telegraficz­
nych i telefonicznych 500 urzędniczek.

Dymisje te w yw ołały  popłoch wśród  
kobiet zajętych w  biurach państwowych 
Spodziewane sa jednak dalsze redukcje 
urzędniczek.

W biurze i w domu
o trzym ują  w y m ó w ie n ia  p ra to w n lc y  m agistratu

WARSZAWA 30 5. (tel. w ł. O l  
Zapowiedziana now a czystka w  magi­
stracie w arszaw skim  rozpoczęła Się już , l ia ł^ ie n te  kilkadziesiąt osób. Również W
WtrRpnPiti Mh/U /  . . . . .  J « a  !  1.  Ł J .'JŁwczoraj. Część osób otrzymuje w ym ó­
wienia w  biurze, część zaś otrzymuje 
listy ż wymówieniami w  domu.

Wczoraj usunięto 11 osób z wydzia­
łu finansowego. Do tej liczby zapewne 
dojdą dziś dalsze wymówienia na tym  
wydziale.

M Wydziale opieki społecznej i zdro­
wia w dniu dzisiejszym Otrzymało w y-

w ydziaie technicznym mają być dziŚ^fiŁ 
rządzone wym ów ienia dla dalszych kil­
kudziesięciu osób. W  w ydziale tym na 
stanowisku w lcedyr. na miejsce zaw ie­
szonego p. Skonlecznego przyszedł obec 
nie pułkownik saperów Krańskl-Landau.

Tragedia 30G robotników
fabryki „Parowóz”

Rymanów-Zdrói
izc ia w y  «lk»Iicino-iłon . j .d .w o -b r .m o w #  

i z .a k .m ita  wła.Ma borowina 17731 
urocze położenie w lasach podkarpackich

Tani sezon wiosenny.
Informacji ndziela Zarząd Zdrojowy

D A J G R O SZ NA L. O. P . P .

WARSZAWA. 30. 5. (tel. w ł. G.). 
Robotnikami i pracownikam i w  jednej z 
największych fabryk „Parowóz** w  W ai 
szaw ie w strząsnęła  dziś wiadomość, że 
z dniem 15 czerw ca
fabryka ma być zamknięta, a produkcja 
zawieszona na czas nieograniczony. — 
Trzystu robotników, którzy jeszcze w  
tej firmie pracowali, z 1.500 zajętych 
przed dwoma laty straciło pracę z dniem 

15 czerwca.
30 czerwca będzie zwolniony cały 

personel biurowy, złożony ze stu kilku­
dziesięciu osób. Razem tedy pozostanie 
bez środków na bruku wraz z rodzina* 
ml parę tysięcy osób.

Zrozpaczeni robotnicy przerwali dziś 
pracę w  fabrycei i zorganizowali masów  
kę, z której wyłonili delegację. Delega­
cja ta zwrócić się ma do władz z prośbą 
o udzielenie obstalunków w  fabryce, 
gdyż — jak się okazuje — jedyną przy­

czyn* zamknięcia fabryki „Parowóz" 
jest brak zamówień.

J u k n a

. Q r o c ł t o / j k i
ul. W ałow a 9 1087

Mftterjały tyłka piatwśiorządue.

Wźyjazd Prezydenta Rzpiite 
do Krakowa

Kraków. 31 maja.
W  godzinach popołudniowych przy­

był do K rakow a P rezyden t Rzplitej. 
O godzinie 6 wieczocem p. P rezydent 
w ziął udział w  otw arciu w ystaw y  pod 
nazw ą „Salon 1934“, w  dniu zaś dzisiej­
szym, jak donosiliśmy, odbędzie się sze­
reg  uroczystości, w  których weźmie u- 
dział P rezyden t Rzplitej w raz z rządem.

Prenumeratę „Kurjera"

I I  zamawiać można kaidegć 
I  dnia miesiąca.

Dalsze zmiany w rządzie
nastąpią w ciągu miesiąca

Herbatka prasowa
WARSZAWA. 3G. 5. (tel. w ł. G.). 

Dziś o godz. 5 popołudniu szef W ydzia­
łu Prasow ego w  Prezydium  R ady Mi­
nistrów  Święcicki podejm ował herbatką 
spraw ozdaw ców  politycznych pism w ar­
szawskich 1 zamiejscowych. Na herbatkę 
p rzeby ł prem ier Kozłowski, k tóry  spę­
dził przeszło godzinę na rozm ow ie z 
dziennikarzami.

Lwów, 31 maja.
W notatce po tym  tytułem  w  nume­

rze w czorajszym  zaszła p rzykra pom ył­
ka, mianowicie na końcu w ypadły  
słow a;

Okręg XX: p. Wojnarowicz Marcin, 
zastępca p. Kubisz Leopold.

Za mimowolnie sprawioną przykrość 
przepraszam y.

Redakcja

WARSZAWA, 30. 5. (Tel. w ł. G ). 
P rezes R ady M inistrów Kozłowski pod­
pisał dziś nominację dra Jerzego Nowa­
ka „ zastępcy dy rek to ra  D epartam entu 
Obrotu Pieniężnego w  M inisterstw ie 
Skarbu, na stanow isko dyrek to ra  Biura 
Ekonomicznego w  Prezydium  M inistrów. 
Dalszych zmian personalnych nie należy 
podobno oczekiwać w  najbliższym cza­
sie. Nastąpią one jednak niezawodnie w  
ciągu miesiąca 1 jak słychać, obejmą w y ­

sokie stanowiska.
Mówi się coraz głośnie] o  dymisji trze­
ciego wiceministra Skarbu Jastrzębskie­
go, który stał od dziewięciu lat na czele 
monopoli państwowych 1 niejednokrot­
nie był atakowany przez prasę niezależ­
ną za gospodarkę monopolami państwo­

wymi.
W  zw iązku z tern krążą pogłoski, że na 
stanow isku trzeciego w icem inistra w  
M inisterstw ie Ska-bu ma być m ianowa­
ny Stanisław Nowak, obecny dyrek to r 
Departam entu budżetowego. W ' kołach 
zbliżonych do Banku G ospoaarstw a

Krajowego mówi się 
o dymisji prezesa gen. Góreckiego. Na 
jego miejsce ma przyjść b. premjet 

Janusz Jędrzetewlcz.

Prace przygotowawcze 
nad obniżkami

WARSZAWA, 30. 5. (Teł. wł. O.) 
Sfery rządow e zam ierzają obniżyć ta ­
ryfę tow arow ą na kolejach państwowych 
! poddać rewizji o p ła ty  pocztow e oraz 
obniżyć ceny szeregu artykułów , w y ­
tw arzanych p rzez przedsiębiorstw a pań­
stwowe. W  ciągu -m iesięcy letnich maja 
być prow adzone w  tym  kierunku prace 
przygotowawcze.

Zarządzenia o obniżce ta ry fy  kolejo­
w ej oraz opłat pocztow ych mają być 
ogłosz< ,ie na początku jesieni. W  ślad 
za obniżką ta ry fy  kolejowej i opłat pocz­
tow ych m a nastąpić obniżka cen artyku ­
łów, w ytw arzanych  przez przedsiębior* 
stw a państw ow e
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Czy przedwczesny
Obóz narodow y dal p rzy  obecnych 

W yborach sam orządow ych cały s z j e g  
dowodów, źe nie zależało mu na liczbę  
m andatów. G dyby szedł na kompromisy, 

byłby* w  całym  szeregu miejscowości — 
ze Lwowem  na czele — uzyskał ich w ię­

cej, niż przy  sw ej bezkompromisowej 
podstaw ie. > U,.* /
1 - - ♦ •> -V* A

Szło tedy raczej o propagandę i gro­
m adzenie sił narodow ych na przyszłość, 
niż o bezpośrednie wyniki, dla których 
uzyskania jednak nie poskąpiono trudu 
i zrobiono co było możliwe. Zdobyte 
m andaty mają w artość przedew szyst- 
kiem jako dowód żyw otności idei kato­
lickich 1 narodow ych. Taksam o kresecz- 
ki podziału na term om etrze same przez 
się nie oznaczają ciepła, ani zimna, lecz 
są symbolem tem peratury.

Musi się zaś liczyć je nie mechanicz­
nie, lecz z uwzględnieniem wszelkich 
przeszkód i trudności, jakie trzeba było 
pokonyw ać. Zaprawdę, pieczone gołąbki 
nie przyszły  nam same do gąbki, jak 
pew nym  inr.ym ugrupowaniom, i nasi 
radni mogą w ysoko dzierżyć głowy. 
W chodzą do ciał sam orządow ych jako 
praw dziw i w ybrańcy  społeczeństw a, sil­
ni jeg0 zaufaniem.

Nie smucimy się w ięc tam, gdzie 
Otrzymaliśmy niewielką ilość m andatów,
0 ile tylko stw ierdziliśm y w  czasie agi­
tacji w yborczej i samego aktu w y b o r­
czego si'ne nastroje na naszą korzyść. 
Ale cieszym y się tern więcej tam, gd/iV '
1 sam konkretny w ynik w yborów  przed­
staw ia się dla nas korzystnie. I znowu 
mniej z powodu, źe będziem y mieli w ięk 
szość w ,R adach  i decydow ali o gospo­

darce. Z pewnością w ykonam y swoje 
obowiązki i będziem y starali się napra­
w ić zabagnione stosunki. Także tam, 
gdzie weszliśmy* jako silne grupy mniej­
szości, będziem y korzystali ze zdoby­
tych w pływ ów , aby  w prow adzić swego 

ducha — ducha katolickiego, narodow e­
go, ducha ładu, praw orządności i osz­
czędności.

Ale zaw sze i wszędzie w yżej cenimy 
stłkces m oralny i trak tu jem y uzyska: e 
m andaty  przedew szystkiem  jako ową po- 
działke na term om etrze.

Nie m am y jeszcze ostatecznego prze­
glądu w yników  z Łodzi, Częstochow y i 
Lublina. Ale już te raz  w arto  coś powie­
dzieć o sukcesie, jaki osiągnęliśm y w  
tych w ażnych środow iskach.

Oto Łódź, drugie m iasto w  Polsce. 
Ludności zgórą 600 tysięcy. Stolica w o ­
jew ództw a. Główne centrum  przem ysłu. 

M anchester polski. P rz y  olbrzym iej sile 
żyw iołu żydowskiego, p rzy  sile ekono­
micznej Niemców, przy  długoletnich 
rządach socjalistów w  mieście, p rzy  
krzew iącej się jak zaraza, propagandzie 
kom unistycznej by ła  Łódź do niedawna 
słabo dostępna w pływ om  narodow ym . 
Idziem y w  niej do w yborów  w  w arun­
kach szczególnie ciężkich. Czołowi nasi 
kandydaci z prezesem  S tronnictw a N a­
rodow ego adw. Kowalsk!m na czele
1 ' ̂  ^  Z7 A A * i **> «*., • *

'U łatw ienie to nie jest. Jaki rezulat?
P rzez dw a pierw sze dni w yborów  

sądziliśm y, że przepadło nam z 77 man­
datów  aż 40, a więc absolutna w iększość 
R ady Miejskiej. Trzeciego dnia dowiadu­
jem y się, narazie z lwowskiej „Chwili", 
że przy ostatecznych obliczeniach w y­
nik uległ korektorze i okazało się, że 
m am y ich tylko 21 (sanacja razem  i  
„prorządow ym i Żydam i" wedle dawniej­
szych obliczeń 22, dziś 25 +  11 — 36, 
a więc z jakimś dodatiriem n. p. jednym

radnylm niemieckim większość). U w a­
żam y w  tym  w ypadku „Chwilę" za naj­
lepiej poinformowaną, tylko musimy po­
wiedzieć, że dała niew łaściw y ty tu ł swej 
notatce. „Przedw czesny  tryum f" to try ­
umf, k tóry  szybko się rozwiewa, ustępu­
jąc miejsca rozczarow aniu i żalom. A 
m y tryum fujem y dalej. T acy  już z nas 
niepoprawni idealiści, że cieszym y sir 
w brew  cyfrom, skoro tylko nastrój oka­
zał się dla nas korzystnym .

K ardynalne cnoty każdego człow ie­
ka, a jeszcze bardziej pożądane u p ra ­
wego obyw atela państw a, te właśnie 
cnoty podstaw ow e praca i oszczędność 

— znalazły w  Polsce dziwnie niepodatny 
grunt dla swojego rozwoju. Smutne to 
jest, źe w ów czas, kiedy się najwięcej o 
tych w zniosłych mówi zasadach, naj­
bardziej się je utrudnia. Nie chcem y do­

tykać drażliwego problemu „bezrobocia ‘ 
gdyż jest on więcej już dzisiaj drażliwy, 
aniżeli istotny, a stał się takim od chwili, 
gdy pow stały  w  adm inistracji urzędy 
dla bezrobocia, które doprow adzają do 
takich ekstraw ngancyj państw ow ych jak 
sztuczne i konieczne w ykazyw anie bez­
robotnych naw et tam, gdzie ich zupeł­
nie nie ma. A jest to niestety fakt, źe 

m iejscowość X w ykazała  raport o nieist­
nieniu bezrobotnych i otrzym ała jd  
urzędu w yższego polecenie, aby w yka­

zać ilość bezrobotnych koniecznie, z a ­
tem, kiedy zostanie w  życiu bezrobocie 
zlikwidowane, będzie jeszcze w ów ­
czas istniało, gayż nie może zniknąć z 
administracji. Nie ch cem y  problem u daó" 
jąc przykład, że W niektórycn wojewódz 
tw ach Polski została ta  kwestja posta­
wiona przynajm niej tak, iż zasiłek o trzy ­
m yw any musi otrzym ujący* odrobić — 
1 że tam bezrobocie nie przybiera  przy­
najmniej tak ostrych form, jak u nas — 

pozostaw im y ten problem, a mówić bę­
dziemy o pracy.

Jest jej dość i sporo Istnieje ludzi, 
k tórzy  w łasną inicjatyw ą pom nożyl.by 
jej w ydajność — niestety  nie mają tej 
sw obody czynu, jaki jest w  każdej dzie­
dzinie potrzebny. Zacznijmy od pracy 
urzędniczej. Nie widziało się nigdy tego 
zjawiska, jakie dzisiaj istnieje na po-

N akładem  Zakładu N arodowego im. 
Ossolińskich w e Lwowie ukazał się 
p ierw szy tom dzieła zakrojonego na 
skalę napraw dę europejską a mianowicie 
„H istorja sztuki" w  opracowaniu St. J. 
G ąsiorow skiego i J. Żurowskiego. Tom 
p ierw szy  sztukę średniow ieczną (Bizan­
cjum w czesne średniow iecze, romanizm 
gotyk) w  opracowaniu M ieczysław a Gę- 
barow icza, architekturę now ożytną (re­
nesans, barok, i klasycyzm ) w  opraco­
waniu W l. Tatarkiew icza, m rlarstw o i 
rzeźbę now ożytną w  opracowaniu Jana 
Żam ow skiego, oraz sztukę najnow szą w  
opracow aniu T. Szydłow skiego.

Każdy, kto z jakiegokolwiek powodu 
zetknął się ze sp raw ą historji sztuki, 
wie, jak zaw stydzające, jak upokarzają­
ce jest nasze w  tym  zakresie ubóstwo. 
Ile razy  się czegoś szuka, bierze się do 
ręki w ydaw nictw o niemieckie, francu­
skie, angielskie, czy jakiekolwiek inne

Męski* OBUWIE ■  | H i  
słynie w całej Pelsce

jako trwało, eleganck;e i wygodno 
1072 Lwów, Legjonów 29

tryumf!
W  Częstochowie listy nasze by ły  u- 

njfiwaźnione w czterech okręgach, nie 
najgorszych, ale najlepszych. Mimo to 
w prow adzam y do R ady miejskiej swoich 
13 reprezentantów  (sanacja 12, Żydzi 9). 
A i Częstochowa to nie pierw sze lepsze 
m iasteczko — to centrum, około którego 
grupuje się żyw a w iara mas katolickich, 
to Jasna Góra, z której swego czasu w y ­
szedł ratunek dla Polski w śród potopu.

I z Lublina brak w tej chwili, gdy to p '-

rządku dziennym w  każdym  niem il 
urzędzie. Urzędnik pracuje rano w  w y­
znaczonym czasie i popołudniu w  dalszym 
ciągu dzień za dniem, stając się zw yczij 
nym najmitą odsiadującym  godziny bo o 

rzeelności takiej p racy  nie będzie sądził 
żaden m yślący człowiek, robi się to, 
ponieważ życzy sobie tego szef. a tenże 
dlatego, aby się kosztem  poświęcenia po­
w ierzonego mu personaiu pizypodobać 
się temu, k tóry  jedną gw iazdkę ma w ię­
cej na kołnierzu i w  swym  horosKopie. 
Praw dziw ie m yślący „starszy" powi­
nien takiego szefa napędzić, gdyż nie 
umie zorganizować w swem biurze p ra ­
c y  w  taki sposób, aby godziny urzędowe 
w ysta rczy ły  na w ykonanie jej w całym 
zakresie i dopuszcza do tego, źe tw orzą 

się coraz nowe pozory wielkiej i ofiarnej 
pracy, a n>e pomyśli ani przez chwilę o 
tern, że przepracow anie jest najlepszym 
warunkiem  do lichej, niestarannej a tylko 
runkiem do lichej, niestarannej a tylko 
pozornej roboty. Ale na to trzeba m y­
śleć, a m yśm y się od myślenia odzw y­
czaili, i pozorami ratujem y adm inistrację 

' państw ow ą
A tP^az w ejdźm y w  dziedzinę poz i- 

urzędniczą. W arsz ta ty  pracy łamią się, 
ludzie chcą pracow ać ale nie mogą. P ań ­
stwo żąda , a nie zdaje sonie z tego spra­
w y, że prócz żądani? jest obowiązane 
stw orzyć do tego w arunki. Tym czasem  
państw o z miejsca tak obciąża św iad­

cz! lami wszelkie w arsz ta ty  pracy, źe 
p l ą  się sta re  firmy, a cóż dopiero mó­
wić « m łodych, cóż mówić o tych, które 
chcą pow stać i zająć szereg ludzi — ale 
w strachu przed nadmiernemi opłatami 
odstępują zupełnie od tego zamiaru. 
Czyż to w reszcie racjonalne i dla sa-

— byleby nie polskie — bo polskich nie­
ma. a jeżeli są, są na jakimś rozpaczli­
w ym  poziomie, nie m ającym  nic w spól­
nego ze sztuką w ydaw niczą, nic nie m a­
jącym wspólnego z nauką.

Podjęcie przez Zakł. Nar. Ossoliń­
skich w  tych niewątpliwie dla naszego 
rynku w ydaw niczego tak  ciężkich cza­
sach inicjatyw y tego rodzaju — zasłu­
guje na uw agę i na uznanie. W  komite­
cie redakcyjnym  „Historji sztuki" Osso- 
lineum znalazły się nazw iska cenionych 
i w ytraw nych  pracow ników  na polu 
historji sztuki; pod w zględem  graficz­
nym Całość przedstaw ia się bardzo do­
datnio: ładny, w yraźny  druk, porządny 
papier, liczne rysunki w  tekście w yko­
nano czysto. Sądząc z tomu pierwszego, 
k tó ry  się dotychczas ukazał, całość 
utrzym ana będzie w  tonie najlepszego 
stylu popularyzacji t. zn. będzie dostęp­
na nietylko dla specjalistów, ale i dla 
szerszych kół inteligentniejszej publicz­
ności. N eW ysoka cena — 45 zł. za trzy  
tom y — uprzystępnić powinna to poży­

teczne dzieło w szystkim , k tórzy  się 
niem interesują

szę, ostatecznych wiadomości. Oblicze­
nia trw ają, niewiadomo co przyniosą. 
Ale jedno pewne Ludność polska i ka­
tolicka ośw iadczyła się w zriaczne.i prze­
wadze za nami, choć w pamięci żyją je­
szcze czasy, kiedy wsławione unją z r. 
1569 miasto, w czasie wojny siedziba 
w ładz okupacyjnych Austrji, było tw ier­
dzą socjalizmu (wiadomo zaś, w co się 
socjalizm częściowo przerodził).

C yfry cyframi, a nastrój ludności na­
strojem. Nie jesteśm y m aterialistam i i 
baczniej patrzym y na to drugie. Dlatego 
spoglądam y w  przyszłość z coraz w ięk­
szą ufnością. Ten się śmieje najlepiej, kto 
śmieje się na końcu.

mego państw a korzystne, gdy komornik 
zabiera m aszynę, jedyny w arsz ta t pra­
cy szwaczki za jakieś należności? Czy 
taki pan nie zdaje sobie z tego spraw y, 

że w skutek tego w ysycha źródło naw et 
tej skrom nej daniny podatkowej, a po­
większa się ciężar społeczny? Czyż d l 
zdrow ych objawów zaliczyć można zaj­
mowanie przez jednego człow ieka kilku 
posad, z których w szystk ie m uszą być 
w ykonane źle, zam iast je rozdzielić.

Zorganizować m usimy pracę każdą, 
jeśli chcem y, aby państw o mogło mieć 
stałe dochody. M ały dochód, ale wielki 
obrót czyni państw a bogatem i — u nas 
s taram y się o jak najw iększy w yzysk 
każdego w arsztatu  i doprow adzam y go 
do ruiny zam iast zapew n!ć jego rozwój. 
Skończm y zatem  raz z zabijaniem inicja­
ty w y  pryw atnej, skończm y z koncentro­
waniem licznych agend w  jednym  ręku 
i skończm y z nadmiernemi św iadczenia­
mi podatkowem i, a zw iększy się produk­
cja i dochód.

Jak zaś ma się rze tz  z oszczędnością. 
Każdy czło wiek pragnie oszczędzać — 
ale nie znaćzj to  tylko odkładać do 
kasy gotow y grosz ale także szanowanie 
tego przedmiotu, k tó ry  już posiada. 
Tym czasem  państw o zam iast iść w  tym 
kierunku na rękę obyw ateli, utrudnia 
a w  wielu w ypadkach uniemożliwia mu 
te starania. Oto dwa kwiatki z ostatniej 
doby. Zachorow aliśm y na estetylkę; rażą 
nas s tare  szy ldy  i na gw ałt otrzym ują 
w łaściciele firm nakaz now egę spraw ia­
nia szyldów  nad sklepami, tak jakby od 
tego w  tak ciężkich czasach zależało 
zbaw ienie Polski. Drugi pom ysł odnosi 
się do dorożek automobilowych. Kaza'1 
w szystkie przelakierow ać na popielato 
— po co? chyba po to, ab y  w szystko  
w yglądało jednakow o! czy* to  jednak jest 
estetyka, m ożna się bardzo kłócić, ale 
obojętne nasze poczucia estetyczne, 
grunt to  w ydatek  przynajm niej 200 zł. 
dla szofra, aby  w ezw aniu w ład zy  uczy­
nić zadość — a ta  sum a często stanow i 
ca ły  dochód m iesięczny szofera, k tóry  
z tego utrzym uje rodzinę. Nie prow adzi 
to zatem do w ytw orzen ia  w  obyw atelu 
świadom ości, źe w ładza zastanaw ia się 
nad w ydaw anem i zarządzeniam i, nie 
przyczynia się do w ia ry  i ufności w e 
w łasne państw o.

Ciężki tryb  życia, trudność zarobków  
w y tw arza  dzisiaj coraz w ięcej malkon­
tentów  1 mimowoll każe im sław ić da­
w ne, dobre, austrjackie czasy, a za  tem 
idzie w prost przekleństw o obecnej sy ­
tuacji i n iestety  w łasnego państw a. Jest 
to now y tragizm  naszego życia, tragizm  
ułatw iający działanie w pływ ów  państw  
obcych, nam w rogich Naród, który* tak 
zaczyna m yśleć o w łasnem  państw ie n‘« 
w ytrzym a próby nowej wojny, nie bę­
dzie bronił tej O jczyzn?, do której zraża 
się na każdym  kroku i do której traci 
coraz bardziej zaufanie.

Niechaj się zatem  opam iętają, ci do 
k tórych to należy póki czas, niechal 
w nikną w  potrzeby  społeczeństw a i nie 
gotują sami podłoża sprzyjającego, a na­
w et przygotow ującego rewolucję spo­
łeczną. której Polska stanow czo mei 
w ytrzym a.

M. Prawdzie

W . T.

PRACA I OSZCZĘDNOŚĆ
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Dalsze wyniki wyborów
Sukces listy narodowej w Lublinie

LUBLIN, 29. 5. (PAT). Oficjalne w y ­
niki w yborów  do R ady Miejskiej: Bezp. 
Blok P racy  Gospodarczej 22 m andaty, 
Stronnictwo Narodowe 16, Żydzi 8 (w 
tem prorzad. 3, Bund 3, sjon. 2) i P P S  2.

WARSZAWA, 29. 5. (PAT). W yniki 
w yborów  w  M alopolsce W sch. są nastę­
pujące :
Województwo lwowskie:

W  19 m iastach na ogólną ilość 372 
m andatów  przypada na BBW R łącznie 
221, Zjedn. chrześc.-społ., 7, Chłopskie 
S tronnictw o 1, Stron. Narodowe 17, P P S  
9, str. lud. 2, Żydzi bezp. i ortod. 49. Un- 
do 12, sjon. 42, inne listy  żydow skie 4. 
W ojewództwo stanisławowskie:

W  9 miastach na ogólną ilość 116 
m andatów  przypada na BBW F 62, 
żjedn, chrześc.-społ. 1, Żydzi bezp. i ort. 
6, Undo 23, inne listy ukr. 9, sjon. 7, inne 
listy żyd. 7, Bund 1.
Województwo tarnopolskie:

W  6 m iastach na ogólną ilość 84 man­
datów  przypada na BBW R 43, Zjedn. 
chrześc.-społ. 1, Stron. Narodowe 4, ukr. 
bezo. 5, starorus. 1, Żydzi bezp. i ort. 12, 
Undo 7, sjon. 11.

WARSZAWA, 29. 5. (PAT). W  w o­
jew ództw ach poza wschodnią Małopol­
ską w yniki w yborów  są następujące: 
Województwo krakowskie:

W  18 m iastach na 252 mand. BBWR 
183, Zjedn. chrześc.-społ. 3, Stron. Na- 
rodowe 5, Ch. D. 1, P P S  3, S tr. Lud. 5, 
Zydzl bezp. i ort. 42, sjon. 7, dzicy 1. 
Województwo warszawskie:

W  59 m iastach na 1058 m andatów 
BBWR 526, P P S  fr. rew. 11, Zjedn. chrz. 
społ. 7, Str. Narodowe 160, Ch. D. 2, 
P P S  65. łącznie z Bundem 12, S tr. Lud. 
9, Żydzi bezp- i ort. 153, sjon. 68, Niem­
c y  1, Bund 27, listy żyd. inne 10. skrajna 
lewica 6.

W ojewództwo poznańskie:
Na 144 m andatów  przypada BBW R 

89, Str. Narodowe 26, Ch. D. 2, NPR 5, 
P P S  1, lud. 1, Niemcy 9, dzicy 2. 
W ojewództwo kieleckie:

W  38 m iastach (w 1 termin przesunięto 
na później) na 792 mand. BBW R 411, 
Zjed. ch. społ. 4, Str. Narodowe 73, Ch. 
D. 2, P P S  84, Żydzi bezp. i ort. 110. sjon. 
78, inne listy żyd. 21, ,Bund 3. 
W ojewództwo wileńskie:

W  14 m iastach na 192 mand. BBW R 
147, Str. Narodowe 4, Str. Lud. 1, Żydzi

(g.) Jesteśm y w posiadaniu oficjal­
nych danych, odnoszących się do ilości 
złożonych w  poszczególnych okręgach 
głosów. C yfry te ilustrują bardzo wiele 
zjawirk, które z napływ em  m ateriału po­
staram y się naświetlić.

W  okręgu I złożono 4352 kartek  w y- < 
borczych. w  II — 4394, w  III — 4091, 
w  IV — 5911, w  V — 3243, w  VI — 
3756, w  VII — 5374, w  VIII — 3841, w 
IX — 5045, w X — 4440. w XI — nie 
głosowano, w  XII — 5735, w  XIII — 
4001, w  XIV — 40^0, w XV — 4303, w 
XVI — 6524. w  XVII — 4366. w  XVIII 
— 4397, w  XIX — 4803, w  XX — 2669 
kartek  w yborczych. Razem więc w* 19 
o krepach złożono (oddano głosów) kar­
tek w yborczych — 85.271. Skoro doli­
czym y do tego przeciętną liczbę kartek 
5000, k tóreby miano złożyć w  okręgu 
XI, natenczas dojdziemy ao wniosku, że 
dnia 28 maja do R ady Miejskiej głoso­
w ało 90.271 osób.

Czy dużo? Skoro się weźmie pod u- 
wagę, że liczba uprawnionych do głoso­
wania, zanotow anych w  listach w ybór-

bezp. i ort. 12, sjon. 13, inne listy żyd. 4, 
Bund 1, różni 10.
W ojewództwo nowogródzkie:

W  10 m iastach na 186 m andatów 
BBW R 100, Zjedn. chrześc.-społ. 1, Ch. 
D. 1, Białoruś, prorzad. 4, P P S  2, Str. 
Lud. 1, Żydzi bezp. i ort. 13, sjon. 54. 
W ojewództwo poleskie:

W  10 m iastach (w 2 odroczono w y­
bory) na 156 m andatów  BBW R 97, Str. 
Narodowe 2, Żydzi bezp. i ort. 30, sjon. 
21, Bund 3, inne listy żyd. 3.

ców w ynosiła 180.000 osób, natenczas 
stw ierdzić należy, że w edług danych u- 
rzędow ych głosowało we Lwowie tylko 
50 proc. uprawnionych do głosowania, 
gdyby nie pewne przeszkody natury  od 
nas niezależnej, naświetlilibyśm y liczby 

t oddanych głosów | przekonalibyśm y się, 
że udział bezpośredni w głosowaniu 
chwieje się w  okręgach od 35—40 proc. 
Nie jest tajemnicą, że spisy w yborców  
nie były  zupełne. Znawcy stosunków 
tw ierdza, że brak było na nich około 
20000 uprawnionych do głosowania, co 
odpowiadałoby liczbie m ieszkańców 
W ielkiego Lwowa, którą statystyki no­
tują na 315.890 osób (Lwów w  cyfrach 
— grudzień 1933).

Po koniecznej korekturze dojść mo­
żem y do wniosku, że w  w yborze do 
R ady Miejskiej wzięło udział 35—40 
proc. uprawnionych.

Czemu to przypisać? Obojętność — 
może. Obawa — chyba nie przed opo­
zycją? Na to pytanie należałoby jednak 
odpowiedzieć.

2 ) niebezpieczeństwo wyścigu zbrój ń po­
wietrznych może być zażegnane tylko 
przez nktad międzynarodowy, 3) koniecz­
ne Jest zawarcie układu w sprawie kon 
troll iabrykacjl broni. Specjalny nacisk 
położył nówce na problem bezpłeczeń- 
s łw i, j.óJLkreślaJąo konieczność zorgani­
zowania międzynarodowej akcji przeciwko 
napastnikowi.

W dyskusji pierwszy zabrał głos Nor­
man Davis, który przedstawi! stanowisko 
Stanów Zjele Stany Zjedn. gotowe są 
rokować nad powszechnym p' ktem nic - 
agresji i konwencją rozbrojeniową orai 
naradzać się nad innemi problemami wj 
nikająoemt z traktatów, których Amery< 
ka Jest sygnatarjuszem. Natomiast Stany 
Zjedn. nie chcą uczestnicyzć w enropej 
skich rokowaniach politycznych i ale prtJ 
stąpią do żadnego układu, któryby z mu 
szał je do użycia sił zbrojnych w jakim­
kolwiek sporze. Stany Zjednoczone są go­
towe współpracować intensywnie w urt 
gulowanlu iabrykacjl i handlu bronią 
Stany Zjedn. uważają za pożądane, by 
konferencja powróciła do propozycji bry­
tyjskie] z czerwca ub. roku. przyjętej na 
wet przez Niemcy, jako do podstawy 
przyszłej konwencji.

Zkolei zabrał głos komisarz Litwinow. 
Na wstępie stwierdził on niemożność »*oz 
wiązania zagadnienia rozbrojenia i przy 
pomniał szczegółowo doktrynę, wedle ktti 
rej tylko całkowite rozbrojenie może za­
pewnić pokój. Rozpatrzywszy trudności, 
na jakie natrafiła konferencja, w odnie­
sienia do poszczególnych problauiów roz- 
brojeniowych Litwinou omówi, trudności 
polityczne 1 zaznaczył m. in. że zamiast 
się zadowolić jakiemiś ogólnikoweml da 
cyzjaml o niepowiększaniu zbrojeń, bę­
dzie bardziej uczciwie stwierdzić otwar­
cie, iż życie międzynarodowe, a w 
szczególności wydarzenia polityczne, ja­
kie w ostatnich latach miały miejsca w 
niektórych krajach, nie pozwoliły konfe­
rencji osiągnąć swego bezpośredniego c»  
lu. Dyskutowanie o rozbrojenia z braku 
jakiegokolwiek planu, mającego srania 
przyjęcia przez wszystkie państwa, jest 
zupełnie bezcelowe. Nie można żądać, a* 
by dyskutowało sią tylko dla dyskusji, 
Nie wynika jednak z tego, aby należało 
konferencję likwidować. Rozbrojenie nlr 
było celem samym w sobie, ale było poJ 
mowane jako gwarancja pokoju. Konfe­
rencja może skierować się ku innym gwa 
rancjom pokojn, mianowicie ku gwaran­
cjom bezpieczeństwa.

Litwinow zaznaczył dalej, że mogłyby 
być uczynione nowe propozycje, przewi­
dujące np. sankcje przeoiwko państwu 
gwałcącemu pokój. Nie można prj wi­
dzieć stopniowania łych a ikoy, tak, by 
nie dochodzić aż do sanckyj wojskowych, 
na które nie wszystkie państwa moi ą się 
zgodzić. Pakt tego rodzaju mnie] lab wię 
ce] uniwersalny lab europejski mógłby 
być uzupełniony przez oddzU1 a. pakty 
regionalne wzajemnej pomocy. K oniew 1 
cja rozwijałaby 1 opracowywała matody 
konsolidacji bezpieczeństwa. Wpiawdjli 
celom tym służy ł Ligo Narodów, ale ma 
ona wiele Innych zadań wielkioh 1 ma­
łych. a ponieważ została stworzona, gdy 
niebezpieczeństwo wojny było b. odległem 
musi dziś zezwolić na współistnienie spe 
cjalnego organu, któryby sią swobodnie] 
poruszał, niż skrępowana paktem Liga.

Po tem przemówienia obrady odroczę 
no do następnego dnia.

MOSKWA. U kazał się tu dekret pod­
w yższający pensje od 6 do 28% najni­
żej uposażonym funkcjonariuszom so­
wieckim. Podw yżka ta  pozostaje w 
związku z koniecznością ^odniesienia ce 
n y  chleba, norm ow anej przew idyw a­
niem nieurodzaju na południu Rosji.

WIEDEŃ. Rozpoczął się tu  m iędzy­
narodow y konkurs tańca artystycznego, 
z udziałem 170 uczestników i uczestni­
czek. Najwięcej kandydatów  przybyło 
z Polski, W ęgier i Łotw y.

CHARF.IN. W  pobliżu miejscowości 
Muling bandyci wykoleili pociąg wojsko­
wy. 35 żołnierzy japońskich zginęło. — 
Jest wielu ciężko rannych.

WARSZAWA. Oficerowie, przybyli z 
wizytą z 'eskadrą hydroplanów szwedzkich 
pod komendą kom. Eornberga złoiyl: sze 
rag wizyt, puczem złożyli wieniec u etćp 
poległych lotników Następnie goście 
szwedzcy zwiedzili instytut aerodyna­
miczny.

WARSZAWA. Mistrzem tehnisowynt 
Warszawy został W ittman. bijąc Spycha, 
lę 10:8 6:4, 6:1. W grze mieszanej para 
Orzechowska — Małcurzyński pokonała 
parę Rudowska — Majewski C:4, 10:8.

PCZNAN. Na targowisku w Kns-trzy 
rmi przymus nvo ląrlownl samolot wojsk : 
wy i uległ rozbiciu. Pilot kapral .luljus 
Maciejewski doznał ciężkich lfu iuzyi

SUPORYN POT i WON
ZAWIADOMIENIEF R B R yczn y  SKŁRD w yR 0B lSw  s K d R z n n y t łi

i .B I J O U 1* został z dniem  dzisiejszym przeniesiony do firmy

TADEUSZ GÓRSKI
L W Ó W ,  pl, Marja cki 5

2478 gdzie poleca się nadal łask. względom Szan. P. T. Publiczności

Niemcy przeć* nowym przewrotem?

Rezultaty 9 dnia wyścigów 
konnych

III. Nagr, 900 zł. Dyst. 1.200 m. Wygr. 
6 5 ^ 2  S^I're ta r> Noemi- T jt- zw-' 16, fr."

IV. (z przeszkodami). Dyst. S.200 m. 
Wygr. Nitra, Hamlet, Izolana. Tot, zw 
18 fr. 6.50, 6.

V. Nagr. 700 zł. Dyst. 1.800 m'. Wygr. 
Dolorosa, Kormoran, Nasturcja. Tot. zw
18.50, fr. 9.50, 10.50.

VI. (z plotami). Nagr. 500 zł. Dyst. 
£500 m. Wygr. Atak Atylla Tot. zw.
23.50, fr. 10. 7.

DYNEBURG. W  związku z ogłosze­
niem stanu wojennego i zawieszeniem 
w szystkich organizacyj politycznych, w  
tej liczbie i Polskiego Zjednoczenia Na­
rodow ego na Łotwie, pismo polskie 
„Nasz Głos“ jako organ tego Zjednocze­
nia. uległo również zawieszeniu.

DYNEBURG.- Sam otny kajakowiec 
lwowski, członek Pogoni Stan. Rischka, 
przepłynął Dźwinę pod Dyneburgiem. 
O dbywa on podróż kajakiem w  ramach 
konkursu Polskiego Radja za najpięk­
niejszą wycieczkę kajakiem. Rischka pły 
nie do Rygi na składaku ,.Czemp“.

BERLIN. Obniżona została w ysokość 
kontyngentów dew izow ych na miesiąc 
czerw iec ó 10 proc. Zarazem  obniżono 
kontyngenty rem bursow e.

GDAŃSK- Na podstaw ie rozporzą­
dzenia senatu z 20 czerw ca [933. prezyd. 
policji gdańskiej rozw iązał partję komu­
nistyczną w  Gdańsku i w szystkie podleg 
re jej organizacje.

WILNO. 28 bm. w klenesie karaim ­
skiej w Wilnie odbyła się pierwsza w 
Po] sce uroczystość wprowadzenia w czyn 
ności nowego duchownego k a ra im sk i^  
chazana parafii w Haliczu.

PARYŻ. 29. 5. (PAT). Publicystka 
Tabouis podaje w  „L‘O euvre“ szereg 
wiadomości, kursujących w  Genewie na 
tem at sytuacji politycznej Niemiec. W ed­
le tych informacyj autorytet kanclerza 
Hitlera w  ostatnich czasach zachwiał się 
W  ubiegły w torek  np. kanclerz Hitler 
obecny był na przedstawieniu opery  w 
Monachium. Jeden z w idzów zwrócił 
uw agę puoliczności na obecność kancle­
rza i w ezw ał zebranych do uczczenia 
Ftihrera. W  odpowiedzi na to podniosło 
się niespełna 30 osób j w zniosło okrzyk 
„Heil Hitler". Miało to w yw rzeć przy­
gnębiające wrażenie.

W  Berlinie — zdaniem publicystki — 
w yraźnie się mówi
o zarysowującym się wojskowym zama 
chu stanu. Ma on nastąpić w  grudniu br. 
lub styczniu roku przyszłego. Zamach 
stanu ma mieć charakter wystąpienia 
Reichswehry przeciw oddziałom sztur- 
— mowym. —

Na czele S. A. stanąć ma szef narodo 
wych socjalistów bawarskich Wagner z 

Himmlerem, kierownikiem policji poli­
tyczne] niemieckie], która jest pewnego 
rodzaju elitą złożoną z 80.000 ludzi, po-

GENEWA 29. 5. (PAT) Sesja komisji 
głównej Konierencji Rozbrojeniowej roz- 
poeręta się dziś popołudnia przy udziąlo 
15 ministrów spr. zagr. 1 przy szczelnie 
w- pełnione j sali.

Otwierając posledr le. nrzew. H-ader

zostających pod najwyiszem  zwierzch­
nictwem Goebbelsa i Roehma. Kilka dni
temu W agner na jednem ze zgromadzeń 
publicznych miał ośw iadczyć: Obecnie

I musimy się przygotow ać do drugiej re­
wolucji, k tóra będzie skierowana prze­
ciwko kapitałowi. — W edług publicyst­
ki, — w szystkie w ysiłki Hitlera z S. A., 
do których w stąpiły  w  wielu w ypadkach 
liczne elem enty komunistyczne, 
bedą skierowane przeciwko wielkiemu 
przemysłowi, wielkiej własności i kapita 
łowi. Bezpośrednim celem tej akcji jest 
zagarnięcie wielkiej własności i rozdanie 

ziemi bezrobotnym. 
Reichsw ehra reprezentuje siły praw ico­
we i konserw atyw ne. Hitler osobiście 
w aha się. do kogo ma się p rzy ­
łączyć. Jest jednak pewne, że w ierne 
mu pozostaną oddziały S. S. 
Trudności wewnętrzne Niemiec pogarsza 
z każdym dniem fatalna sytuacja ekono­
miczna 1 finansowa, która ma osiągnąć 

kulminacyjny punkt w  lipcy b.r. 
kiedy to  prezydent Banku R zeszy dr. 
Schacht ogłosi m oratorium  dla w płat 
długów zagranicznych.

son przedstawił etapy konierencji i przy 
pomniał powzięte decyzje, oraz zwróci! 
uwagą na nast. punkty: 1) ża układ w 
sprawie zbrojeń powietrznych 1 lądowych 
Jest możliwy tylko w razie załatwienia 
podstawowego problemu bezpieczeństwo,

Obrady rozbrojeniowe w Genewie

Liczba oddanych głosów we Lwowie
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Urywki z (bila
B rak program u

B ardzo pow ażnie zapatruje się na 
dołożenie gospodarcze Polski chadecki 
„Dziennik B ydgoski1', k tóry  choć za­
strzega się, że nie jest zaw odow ym  pe» 
symistą, nawiązując do ogłoszonego nie­
dawne bilansu za miesiąc kwiecień oraz 
do zam knięć budżetow ych za ostatnie 
lata tak  pisze:

„Należało się spodziewać, że taki 
deficytowy efekt gospodarki budżetowej, 
powtarzający się rok rocznie, natjeszcie 
otworzy sanacji oczy i przekona, 
ją, że tak dalej być nie może, jeżeli sy­
tuacja nie ma pchnąć Polski na drogę 
eksperymentów, które mogą wstrząsnąć 
podstawami naszej gospodarki. Nieste­
ty, dotkliwe lekcje, udzielane przez ży­
cie, nie nauczyły sanacji koniecznej 
trzteźwości w ocenie sytuacji. W marcu 
br. uchwalono znćw wbrew przestrogom 
opozycji budżet który już po jednomie- 
sięezinem doświadczeniu okazuje się nie- 
reamym.**

„Dziennik Bydgoski" łudząc się, że 
będzie w ysłuchany  domaga się jakiegoś 
konkretnego program u czy  planu:

„Każdy przyzna, że brak szczegóło­
wego programu, któryby wszystkie mo­
żliwości przewidział li określił odpo~ 
wiednie środki zaradcze, nie może być 
rękojmią Istotne] poprawy. Nic tak nie 
tłumi rozwoju naszego życia gospodar­
czego jak właśnie niepewność, po ja­
kiej linji pójdzie polityka sanacji, która 
za losy Polski przyjęła pełną odpowie­
dzialność. Dopóki ta  niepewność istnieje, 
wszystkie twierdzenia o poprawie trze­
ba niestety włożyć między bajki.

To jest prawda! Trzeba jej po męsku 
spojrzeć w oczy, aby społeczeństwo, roz­
kołysane złudnemi zapowiedziami sa­
nacyjnej prasy, na tle doznanego zawo. 
du chęci do walki o lepsze jutro nie 
straciło do reszty.11

Tak, to jest p raw da — ale czy  zwią- 
żane z nią rady  „Dziennika" nie zostaną 
ty ’ko głosem w ołającego na puszczy?

P rzerażające cyfry
W ychodzący w  Łodzi „Głos P o ran ­

ny" usiłując ustalić cyfrę bezrobocia na 
w si dochodzi do w ręcz przerażających 
w yników :

,,’Według J. Piekałkiewieza, ludność 
rolnicza w Polsce przytem tylko zaiwb- 
Jl'e chodzi o ustalenie ilości bezrobot. 
nych na wsi, będzie to wyglądało w ten

D r . r i .  W a ch n ia n in
rozpoczął ordynację

W lo rszy n le  p en s} . „ Ś w ia to v n d “
1112 (dawniej w Karlsbadzie)

KURJFR SPORTOWY

W dniu 15-lecia L.Z.0.P.N.-U
Progran  uroczystości jubileuszowych 

Lw. Okr. Związku Piłki Nożnej, które od 
będą się dziś we czwartek 31 bm. pod 
protektoratem wojewody lwowskiego Be- 
liny.Praiinowskiego, wojewody stanisła­
wowskiego JagodiztmsKiego. prezyd, Dro. 
janowskiego, dow. O.K. VI. gen. Popowi- 
oza i prezesa PZPN gen. Bończy-Uzdow* 
SKiego, przedstawia się następująco:

Godz. 10-ta przedpol, boisko Pogoni: 
Otwarcie uroczystości jubileuszowych, de 
koracja zasłużonych działaczy i piłkarzy 
Honorową Odznaką Piłkarską*1, defila­

da wszystkich drużyn piłkarskich Lwowa 
zawody piłkarskie Hasmonea — Repre­
zentacja klubów żydowskich.

Godz. 4-ta, boisko Czarnych: Powita­
nie reprezentantów władz państwowych, 
komunalnych i sportowych, przemówie­
nia przedstawicieli władz i związków spor 
towych, wreszcie zawody Admira — Re­
prezentacja Lwowa.

Admira wystąpi w swoim najlepszym 
składzie (bez Schalla) w którym znajdu­
jemy aż 8 kilkunastokrotnych internacjo­
nałów: Zohrer (rep.), Pavlicek ''rep.), Jan.

da (rep.), K lim ,, Humenberger (rep.), 
Mirschitzka, Vogel II.. Hahnem ańr ,'rep.) 
Stoiber (rep.), Faoco (rep.), Vogel (rep.).

Lwów zaś wystąpi w nast. składzie: 
Kasprzak, Lemiszko. Chmierowskl, Hanin 
Wasiewicz. Deutscbmann, M atjas I., Ma- 
tjas II., Krusche, Zimmer, N^echcioL Jak 
widzimy, w zawodach tych grać będą 
bracia Matjasowle, którzy po odpoczyn­
ku z wypraw zagranicznych stawili się 
do dyspozycji k a p ła n a  związkowego, by 
'ofiarnie bronić barw Lwiego Grodu.

Spodziewać się zatem należy rekordu 
publioztności na  tegorocznych zawodach.

■ E L K I
yb6r «« 
lOSKNNYCH 
ODNYCH 
OSKICH 
ATKRJAŁOW

Fairyizoy Skład Towarów T e k it iM
A. RALSKI
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piłkarskich, oddawna spragnionej tego ro. 
dzaju spotkań, jak te im  powyższe zawody 
gwarantują.

Kronika sportowa
Legja (Warszawa) — Pogoń, pn prze­

szło miesięcznej przerwie zobaczymy znó w 
we Lwowie najbliższiej niedzieli 3 czerwca 
br. zawody o mistrzostwo Ligi Państwo­
wej. Do walki sta ją  Legja z Wawpsziawy i 
lwowska Pogoń. Jeśli idzie o znaczeni'? 
punktowe to niedzielne spotkanie będzie 
miaio dla obu drużyn niezmiernie wiel­
ki a znaczienie, gdyż z jednej strony d ru .

Kurs duszpasterski w Tarnowie
Staraniem  Diecezjalnego Instytutu 

Akcji katolickiej w  Tarnow ie odbędzie 
się w  dniach od 17 do 24 czerw ca br. 
P ierw szy  Tydzień Katolicko - SDołecz- 
ny poświęcony m etodycznem u i racjonal 
nemu prowadzeniu akcji chary tatyw nej 
po parafjach. Tydzień będzie miał na 
celu przygotow anie do pracy i przeszko

lenia t. zw. „sióstr parafjalnych", któ­
re w  W ydziałach Parafialnych „C ari­
tas" będą prow adzić biuro a w  tych 
parafiach gdzie z różnych pow odów  
W ydziału C aritas nie będzie — będą 
służyć radą fachow ą i pomocą Komi­
tetom, poświęconym  akcji chary ta tyw ­
nej. (KAP).

TOREBKI DAMSKIE WALIZY
NECESSERY, i t. d.

najtaniej w fabryce
1082

L e o p o l d  aR0 S^NZOEIG A
LWÓW, Sykstus! a 5 tel. 29-20

dowo czynna, licząc 295 dni w roku, 
może dostarczyć '3.800 mil^-nćw dni 
roboczych. Biorąc pod uwagę uprawę 
różnych zismiopłodów oraz zabiegi do­
koła hodowli inw., zapotrziebowanis na 
pracę wyraża się liczbą tylko 1,851 mil- 
jonćw dni. W ysnuwamy stąrl wniosek 
że 48,7 proc. rąk  roboczych jest tylko 
wykorzystane, a 51,3 proc. — niewyko­
rzystane. W liczbach bezwzględnych o 
sposób że na 12.9 milj, zawodowo czyn­
nych w rolnictwie, 6.2 milj. osób pracuje 
okrąg y rok, a 6.6 milj. również okrągły 
rok  nie pracuje zupełnie, stając się clą 
żarem dla tych, którzy pracują, a kio. 
rych Jest mniejszość.

Tak się przedstawia bezrobocia na

iii
j wsi: 6.6 miljonów ludzi, którzy mogli­

by dać 1.949 milj dni pracy. Wobec tych 
l!czb zapewnienia o poprawie konjunk- 
tury brzmią jak ironja**.

W yw ody te socjalistyczny „Robot­
nik" zaopatruje następującym  kom enta­
rzem :

„Pan  Jan  Piekatkiewlcz na którego 
nawołuje się „Głos Poranny** jest wybit­
nym statystykiem.

Po przeczytaniu powyższych wywo­
dów m a się wrażanie iż ci, co przy la­
da okazji saermują frazesem, li wzięli 
na siebie odpowiedzialność za Państwo, 
me zdają sobie wcale sprawy jak wiel­
ką jest ta  odpowiedzialność.**

żyna stołeczna , która rozpoczęła swe 
rozgry—ki ligowe w bieżącym sez -nie pod' 
niebardzo dobrym znakiem ostatnio nad­
zwyczaj poprawiła swą formę, czego do­
wodem wynik remisowy uzyskany z b?z_ 

konkurencyjnym mistrzem Polski R u­
chem zechce zapewne utrzymać odzyski­
waną z powrotem m arkę czołowego zespo­
łu ligowego, — z drugiej zaś strony liczy, 
my się z am bitną podstawą drużyny m iej. 
scowsj, która poklęsoe w Krakowie zechce 
zap?wne zademonstrować taką formę jaką 
okazała w czasie swego tournee; zagra­
nicznego w pi erwszej połowie na ja br. Za­
wody powyższe odbędą sie na D- sku d o ­
goni o godz. 17.30 .Poprzedzi spotkanie 
Vis — Pogoń II.

Wycieczka do Londynu na kobieca 
igityska światowo. W dniach 9 - -U sier­
pnia br. odbędą się w Londynie wielkie 
światowe igrzyska kobiece, w których 
startuje elita naszych lekkoatlotek a Wa 
lasiewiczówną na czele. Z  okazji tych za­
wodów T-wo Krzewienia Kultury Fizycz­
nej Kobiet w Warszawie organizuje, dwu 
dniową wycieczkę dio Anglji. Wycieczka 
zwiedzi po drodze urządzenia sportowe i 
w. f w Berlinie, a  w Londynie — obec. 
na będzie na rozgrywkach świat: .vych( 
ponadto — zwiedzając dokładnie miejsc.* 
w? urządzania w. f. i sportu zapoznając 
się z ąngIelskiemi metodami pracy w. f. 
itd. Wycieczka urwać będzie ogółem dwa 
tygodn i. Udział w wycieczce mogą wzdą* 
wszystkie osoby, bez względu na płeć, 
interesujące się spr Lwauu w. f. i sportu 
pierwszeństwo jednak m ają nauczycielki 
i instruktorki w. f. Koszt podróży w ’o- 
bis strony, paszportu zagranicznego, u. 
trzymanie w Berlinie i Londynie koszty 
zwiedzań — wyniosą ogółem około 450 zł 
na osobę. Zgłoszenia przyjm uje sekretar- 
ja t T-wa, W arszawa, Raszyńska 58 do 
dnia 20 czerwca. Przy zgłoszeniu należy 
złożyć 100 zł wpisowego. Informacje jak 
wyżej.

DAJ GROSZ NA L. O. P . P .
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ZBRODNBARZ I MASKA
CZEŚĆ I.

D U S I C I E L
W listach tych, pisanych na m aszynie, ktoś podpi­

sany  poprostu „przyjaciel", w zyw ał obu panów, aby 
jeszcze przed nocą opuścili miasto, o ile nie chcą zgi­
nąć tą  sam ą śm iercią jaką ginęli osatnio inni m ieszkańcy 
R. Tajem niczy „przyjaciel" tw ierdził dalej, że za jakieś 
kilka dni będą mogli pow rócić do m iasta, nie narażając 
się-już na niebezpieczeństw o.

Po naradzie z radcą dyrek to r banku w  imieniu w la- 
snem i sw ego zastępcy  napisał list do prezydenta mia- 
ista, w  którym  w yjaśniał, że nieprzewidziane okolicz­
ności zm usiły ich do nagłego w yjazdu, ale że za kilka 
'dni zapewne w rócą. Poczem  obaj panowie w yjechali 
do W arszaw y.

P rezyden t m iasta zaraz na drugi dzień m ianował 
tym czasow ym  zastępcą iy rek to ra  banku miejskiego 
niejakiego Bielaka, urzędnika m agistrackiego, choć w ła­
ściw ie bank przez kilka dni mógł bardzo dobrze obejść 
bez tego nowego urzędnika.

Radca N urzyński rozm aw iał z tym  Bielakiem, w ła­
śnie dziś przez jakiś kw adrans i odniósł przytem  jak 
najgorsz ew rażenie. Ten zastępca dy rek to ra  w ydał mu 
się bardziej podobny do bandy ty  niż do solidnego 
obyw atela. R adca w estennął głęboko: źle się działo 
w  tern mieście, ale jak temu zaradzić?

16.
W  tej samej chwili, gdy radca Nurzyński oddaw ał 

Się swym  ponurym  rozm yślaniom  w  poczekalni ra tu ­
szowej, w m ałym  pokoju, znajdującym  się na najw yż­
szym  piętrze ratusza, 2-ch m łodych ludzi słuchało pilnie 
stłum ionych głosów, k tóre  zdaw ały  się wychodzić

z niedużego apafatu, stojącego na Stole obok w alca po­
krytego zwojami drutu i obracającego się powoli.

Jeden z nich, w dużych rogów ych Okularach, s ie ­
dział p rzy  stole i chwilami robił jakieś notatk i; drugi, 
z m ałą jasną bródką i obfitą jasno-blond czupryną, spa­
dającą mu aż na oczy, poruszał co pew ien czas m a­
lutkie dźwignie przy  walcu.

  To w y sta rczy  aż nadto! — odezw ał się nagle
młodzieniec w  rogow ych okularach — już mogę tele­
fonować! — i podszedł do sąsiedniego stołu.

Aparat, do którego zaczął mówić nie przypom inał 
jednak w  niczem zw ykłego telefonu, by ł raczej po­
dobny do nadaw czego aparatu  radjowego. Młody 
człow iek w ziął słuchaw ki połączone z innym znowu 
aparatem  manipulować p rzy  pierw szym .

— Tu Michał — rzekł po chwili — tak?  to dobrze. 
P lan  nasz pozostaje niezmieniony. Auta z wojakiem 
niech w yjeżdżają do ratusza natychmiast, a za b mi­
nut także do w ięzienia — zdjął słuchaw ki i w rócił na 
swe poprzednie miejsce.

Słuchał głosów z aparatu  jeszcze przez kilka minut, 
poczem pow stał.

— Chodźmy, już czas! — rzekł do swego tow a­
rzysza.

W yszli pocichu i przez szereg  k o ry ta rzy  1 schod­
ków  dostali się w  sąsiedztw o poddaszy.

— Ten s ta ry  ratusz to istny  lab iryn t — m ruknął 
Michał i ostrożnie o tw orzył kluczem m ałe drzw i pro­
w adzące na strych.

— P roszę panów! — odezw ał się pócichu w s.w a jąc  
głowę przez otw orzone drzwi.

6-ciu m ężczyzn w ysunęło się z poza nich cichym 
krokiem. W  milczeniu schodzili w  dół tylnem i scho­
dami. K ończyły się one na kory tarzu  1-go piętra. 
Michał p rzystanął i w skazał swym  tow arzyszom  duże, 
dębowe, rzeźbione ozdobnie drzwi.

— To są  tylne drzw i sali ratuszow ej — szepnął —*

0 ile zechcą ucjęKąć, to  ty k o  rędy ; g d y b y . biesił 
w  tę stronę — w skazał przeciw legły koniec ko rzy tarza
— to im nie przeszkadzajm y, w padną w  ręce w ojska; 
m y m usimy tylko dopilnować, żeby nie dostali się na te 
schody, przez k tóre m yśm y tu przyszli, bo m ogliby uciec 
tędy  w  głąb ratusza i narobiliby nam niepotrzebnego 
kłopotu.

W ysoki, tęgi brunet, k tó ry  zdaw ał się być przei 
wódcą m ałego zastępu, skinął głow ą:

— To jest jasne — rzekł pocichu — sądzę, że naj­
lepiej będzie stanąć na najniższych stopniach tych 
Właśnie schodów.

— Owszem  panie kom isarzu, i niech pańscy w yw ia­
dow cy rzym ają rew olw ery  w  pogotowiu — szepnął 
Michał.

Za oknami rozległ się turkot auta.
— Już jadą — szepnął komisńrz.
— To nie oni, to tylko jedno auto i niebardzo duże

— ouparł Michał. Podszedł do okna i zasłonięty jego 
fu tryną spojrzał w  dół: przed glównem  wejściem da 
ratusza zatrzym ało  się średniej w ielkości auto, takie, 
w  jakiśm  w iększe piekarnie zw yk ły  rozwozić pieczywo, 
Szofer zeskoczył na ziemię z w ysokiego siedzenia
1 o tw orzył szeroko drzw i wozu. Z jego ciemnej glęfc! 
w ynurzyło  się jakieś duże, ciemne cielsko i jednym 
skokiem znikło w  bram ie ratusza. Sznfer pospieszy) 
w  krok  za niem.

Michał, blady,-cofnął się w stecz. B ączek i Małpa! 
Na to nie by ł przygotow any! C zyżby ktoś jednak go 
w yśledził?  Ale naw et w  takim  razie jakiż sens miałoby 
sprow adzenie M ałpy tu, do ratusza, i to nieomal 
w  biały  dzień! B ył to jakiś rozpaczliw y czy  szalony 
krok, którego nie -rozumiał. W  każdylm razie rachuby 
jego były pokrzyżow ane, a ludzie, k tórych tu w ezw ał 
pewien sw ej w ygranej, mogli znaleźć się w  groźnem 
niebezpieczeństw ie!

C. d. n.
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Obrady 80-teJ sesji Rady Ligi Narodów
Groźba rządu paragwajskiego

pod adresem instytucji genewskiej
GENEWA, 30. 5. (PAT). 80-ta nad- 

zwyczajna sesja rady Ligi Narodów roz­
poczęła się dziś po dprzewodnictwem p. 
Vasconzelosa. Rada odbyła tylko krót­
kie posiedzenie, na którem ustaliła swój 
porządek obrad.

Rada została poinformowana o od­
powiedziach rzędów w  sprawie embargo 
na eksport broni do Boiiwji | Paragwaju, 
Cztery rzędy, m. in. niemiecki i szw aj­
carski dotęd nie odpowiedziały czy go- 
rzę się  na ten zakaz. Po oświadczeniach 
przedstawicieli Francji i Brytan]!, któ

U osób przygnębionych, wyczerpa­
nych, niezdolnych do pracy naturalna 
w oda gorzka Franciszka - Józefa pobu­
dza zdolność m yślenia i chęć do pracy  
Zalecana przez lekarzy. i m

Bilans „Wystawy Misyjnej*4 
w Krakowie

Zam knięta w  tych dniach w ystaw a 
m*syjna w  Krakowie przyniosła — mi- 
* o  minimalnej ceny biletów w stępu — 
1233.08 zł. dochodu brutto.

W ystaw ę zwiedziło przeszło  sześć 
tysięcy osób, przeciętnie trz y s ta  osób 
dziennie. Pow szechna opinja stw ierdza, 
że by ła  to  im preza udana pod każdym  
Względem. Należy się też za nią szcze­
re uznanie organizatorom , a zw łaszcza 
ks. superiorow i W ilhelmowi Szym boro- 
,Wi C. M. (KAP)i

Konsekracja 
Ks. Biskupa - sufragana 

śląskiego
KATOWICE. 30. 5. (KAP). W  nie­

dzielę dnia 3 czerw ca br. odbędzie się 
konsekracja nowom ianowanego ks. 

Biskupa -  sufragana dr. Teofila Brom - 
boszcza. S ak ry  iskupiej udzieli JE. Ks. 
F p w T  i f ?  Adamski, w spółkon-

f dą i JEE‘ Ks,^ a  Biskupi 
Kubina Gawlina. Konsekracja odbędzie
się w  M ysłowicach, gdzie Ks. Biskup - 
sufragan jest proboszczem.

Wojskowa misja brazylijska 
w Krakowie

Krnków. 31 maja.
W  ub. w torek  o godz. 23.36 przy­

była  z W arszaw y  baw iąca od kilku dni 
w  Polsce w ojskow a misja brazylijska, 
licząca 6 osób. Gościom tow arzyszy  ad­
iutant p. p rezydenta R P. mjr. Jurkiele- 
wicz.

Na dw orcu kolejowym  pow itał gości 
naczelnik z działu bezpieczeństw a Mała 
czyński, a w  Imieniu w ładz w ojskow ych 
kom endant garnizonu gen. Mond z sze­
fem sztabu pułk. Tom aszewskim , oraz 
kom endant m iasta pułk. M adeyski.

Członkowie misji zwiedzili w  dniu 
w czorajszym  w  ciągu przedpołudnia w  
tow arzystw ie ks. dr. K ruszyńskiego W a 
wel w raz  z katedrą, poczem złożyli w i­
zytę ks. M etropolicie Sapiesze, w ojew o­
dzie dr. Kwaśniewskiemu, dow ódcy O. 
K. gen. Łuczyńskiem u, gen. M ondowi i 
prezydentow i m iasta dr. Kaplickiemu.

W  godzinach popołudniowych w y ­
cieczka udała się do W ieliczki, gdzie 
zw iedziła tam tejsze saliny, a w ieczorem  
podejm owana by ła  przez gen. Łuczyń­
skiego w  salach Hotelu Francuskiego.

W  drugim dniu pobytu t. zn. w  dzień 
św ięta Bożego Ciała misja w eźm ie u- 
dział w  uroczystej procesji, popołudniu 
zaś zwiedzi las W olski, Kopiec Kościusz 
ki i oglądnie m ecz A ustrja — Kraków.

Jeszcze w  dniu dzisiejszym  w ieczór 
w ojskow a misją brazylijska odjedzie do 
PragL i

rzy podkreślali konieczność szybkiego  
załatwienia tej sprawy postanowiono 
w ysłać nowy telegram do rządów, które 
nie udzieliły dotychczas odpowiedzi.

Rada została poinformowana również 
o zgłoszeniu przez rząd paragwajski

groźby nieprzestrzegania zasad prawa 
międzynarodowego w  stosunku do Bo­
liwii. Należy zaznaczyć, że  w  związku 
z tą groźbą rozważano w  kołach Ligi 
możliwość wyłączenia Paragwaju z  Ligi 
Narodów.

PARYŻ. 30. 5. (PAT). W tygodniu 
bieżącym odbędą się wielkie manewry 
morskie, w  których wezmą udział eskad 
ry floty atlantyckiej oraz dywizje armji 
lądowej. Manewry odbędą się w  okoli­
cach L‘Orlen.

Założenie ćwiczeń polega na hipote­
zie, że wielka eskadra północna atakuje 
w ybrzeże koło Quiberon, zaś armja lądo 
wa wspomagana flotą powietrzną broni 
dostępu do wybrzeża.

Litwa godzi się na rokowania
w  s p ra w ie  u tw o rze n ia  b loku  państw  bałtyckich

RYGA, 30. 5. (PAT). Łotew ska agen­
cja telegraficzna donosi: poseł litewski 
w  R ydze w ręczy ł w  min. spraw  zagra­
nicznych nowe memorandum, w  którem 
powiedziane jest, że rząd litewski go­
tów  jest podjąć bezpośrednie rokow a­
n ia ' z Łotw ą i Estonją celem ustalenia 
w arunków  w spółpracy  tych trzech

Z

państw . Rząd litewski zaprasza rząd ło­
tew ski do w ysłania specjalnego przed­
stawiciela do Kowna. Podobne zaw iado­
mienie o trzym ał rząd estoński.

Konferencja trzech państw  m iałaby 
się odbyć po powrocie Zauniusa z Ge­
newy, co nastąpi niewcześniej niż dnia 
8 czerw ca.

■ ■we rraneji
PARYŻ. 30. 5. (PAT). Rada .minist­

rów  na w czorajszem  posiedzeniu upo­
w ażniła ministra finansów do przedsta­
wienia Izbie projektu reform y podatko­
wej. P rojekt ten ma na celu bardziej 
równom ierne rozłożenie ciężarów  podat 
kowych, dalej w alkę z nadużyciami i o-

I szustwam i podatkowemi. Nowy projekt 
. przewiduje sankcje karne za oszustw a 

podatkowe. W  kołach prorządow ych o- 
czekują, że reform a podatkow a dopro­
w adzi do ożyw ienia życia gospodarcze­
go i obniżenia kosztów  utrzym ania.

Wykreśleni z listy adwokatów
PARYŻ. 30. 5. (PAT). R ada adw o­

kacka w  P aryżu  skreśliła w czoraj z li­
sty  adw okatów  zamieszanego w  aferę 
Stawiskiego dep. Hesse.

Również w czoraj rada adw okacka 
rozpatrzy ła  spraw ę b. m inistra Frota 
k tóry  został zaw itszony w  czynnościach

adwokackich na okres 6 miesięcy bez 
praw a używ ania togi adwokackiej w  
tym  czasie i w ystępow ania w  charak te­
rze obrońcy. Postanow ienie rady  adw o­
kackiej nie w yw ołało  żadnych incyden­
tów.

Ks. Prymas w Paryżu
PARYŻ, 30. 5. (PAT). Dziś o godz. 

11.25 przybył do P a ry ża  prym as Polski 
ks. kardynał Hlond, pow itany na dwor­
cu przez arcybiskupa P a ry ża  kardynała 
Verdier, am basadora Chłapowskiego 
oraz przedstaw icieli Polonji. Następnie 
ks. prym as Hlond udał się do pałacu am­
basady  polskiej, gdzie zam ieszkał.

Zabójstwo wodza armji 
tybetańskiej

SIMMLA, 30. 5. (PAT). Z L hassy do­
noszą o strasznem  m orderstw ie, którego 
ofiarą padł w ódz naczelny armji tybe­
tańskiej Lungshar. P rzed  zam ordow a­
niem wytupiono mu oczy.

Zm arły by ł człowiekiem o wielkich 
w pływ ach ł c ieszy ł się calkowitem  za­
ufaniem zm arłego Dala] Lamy. M order­
stw o jest rezultatem  instryg  stronnic­
tw a, k tóre przychodzi obecnie do 
w ładzy.

Z pobytu lotników szwedzkich 
w Polsce

W ARSZAWA 30. 5. (PAT) Lotnicy 
szw edzcy zwiedzili dziś rano polskie za­
k łady  Skody, następnie po zwiedzeniu 1 
P- lotn. podejmowani byli lampką wina 

rzez oficerów tego pułku. O godz. 13.15 
lotnicy szw edzcy odlecieli do Dęblina 
celem zw iedzenia szkoły lotniczej. GoJ 
ściom tow arzyszy  szef departam entu 
aeropautycznego gen. R ayski i  kpt. Ryl.

Ju tro  goście szw edzcy odlecą do Kra­
kowa.

Włamanie do konsulatu
MOR. OSTRAWA, 30. 5. (PAT). No­

cy  dzisiejszej dokonano w łam ania do 
konsulatu polskiego w  Mor. O straw ie. 
Nieznani sp raw cy  rozpruli rakiem  kasę 
ogniotrw ałą, z której zrabow ali przeszło 
600 zł. w  walucie czechosłowackiej. 
Inne rzeczy pozostały nietknięte.

Parobcy przeszkadzają policji
Lwów. 31 maja 

(s). Jan Kałmuk z M ikłaszowa od- 
daw na był podejrzany o  pobicie sw ego 
przeciwnika z Biłki Szlacheckiej P ecu­
cha. Dnia jednego p. prokurator w ydał 

rozkaz p rzy aresz to w aiia  Kałmuka. Z 
rozkazem  udał się na w ieś posterunko­
w y  Graff. N iestety czynność jego została 
Ui.ud^iona przez parobczaków  Mikła- 
szow* a to Michała Dym kę, Seńkę Ko- 
sara, fe;wvkę W ojtowicza, Jana  Szw e- 
ca, Stefana B uraka, Jędrucha Zaw erbne- 
go, Stefana Sam bora i innych.

Posterunkow y przez dwie godziny 
starał się ujęć Kałmuka ale ten z pom o­
cą sw ych kolegów  nie dał się skuć, trzy  
razy  uciekał z aresztu, skopał i zbił po­
licjanta, parobcy obrzucili go stekiem 
w yzw isk.

Cała niemal wieś M ikłaszów stanę­
ła przeciw  polskiemu policjantowi, za­
rzucając go kamieniami.

W czoraj Kałmuk i tow. stanęli 
przed sędzią Niementowskim. O skarżał

W praktyce było jeszcze gorzej. 
Niższe '

to  największe ułatw ienia, a niew *♦-

prokurator dr. W oleński. Sąd skazał 
Kałmuka na 9 m iesięcy więzienia, a in. 
nych od 3—6 m iesięcy więzienia.

Bronili adw okaci: dr. S tarosolski j 
dr. Hankewycz-

Tajemnicze wynalazki
Jest rzeczą notorycznie znaną, że

z pośród w ynalazków , zw łaszcza na 
polu techniki, nie w szystk ie zostają o-
patentnw ane, tak, że o  ich istnieniu wie
tylko szczupłe grono wtajem niczonych.

D otyczy to zw łaszcza w ynalazków , 
interesujących w ojskow ość, a m ają­

cych doniosłe znaczenie dla obrony kra 
ju. Mimo to żaden donioślejszy w ynala­
zek nie da się przez d łuższy czas ukryć, 
i choć szczegóły pozostają tajemnicą, 
sama zasada jest naogół znaną.

T ak więc jest rzeczą wiadom a, że
w  Anglji prow adzi sie doświadczenia z 
arm atam i elektrycznem i, k tórych kon­
strukcja opiera się na zasadzie ulepszo­
nego solenoidu. Pociski w yrzucane zo­
stają z olbrzym ią siłą, a nośność tych 
arm at przew yższa w szystko, co dotych­
czas na tern polu zdziałano. (

Również i Francja posiada now y 
model arm at o nośności przew yższającej 
znacznie w szelkie „rekordy*1 z ostatniej 
w ojny św iatow ej. Konstruow ane obec­
nie przez Francję łodzie podwodne mo­
gą zanurzać się znacznie głębiej, niż to 
dotychczas było możliwe.

W  lotnictw ie Anglja rozporządza he­
likopterami, samolotami, k tóre zdolne 
są z miejsca wznosić się w  górę, a  któ­
re zdolne są lądow ać na bardzo ograni­
czonym kaw ałku gruntu.

Na polu gazów  trujących prym  wio­
dą — jak dotychczas — Niemcy, gdzk 
wynaleziono znów  cały  szereg s trasz­
nych tru jących gazów . (r.)

Z CHWILI

Narodowy stroi
Spotkałem  w czoraj mego przyjacie­

la, dziennikarza i literata N. Miał gębę 
roześm iana od ucha do ucha, a radość 
jak spirytus biła od niego na trz y  kroki.

— Z czego się tak radujesz? — zapy 
tałem  zdziwiony.

— B yczo jest — odpowiedział ko­
lega N. — T rafiła ml się w spaniała g ra t­
ka. Jak  wiesz, człow iek groszem  nie 
śm ierdzi i biedzi sir ca ły  miesiąc, abv 
jakoś koniec z końcem  zw iązać 1 w ypić 
kieliszek wódki. A tu destaję zaprosze­
nie, akurat najgorszego, bo ostatniego 
dnia miesiąca, na ncztę królew ską!

M ówiąc to  pokazał mi w ydrukow aną 
kartę, na której przeczytałem :

„Król K urkow y ma zaszczyt zapros:ć 
J. W . P . na U cztę Królewską, urządzona 
P ize z  M ieszczańskie T ow arzystw o  Strze 
leckię w  dniu 31 m aja br. w  salach 
Strzelnicy Miejskiej".

— A m asz frak, albo strój narodow y? 
— zapytałem

— Po kiego licha?
— Przecież tu u dołu zaproszenia 

w yraźnie napisane: „Strój narodow y lub 
balow y".

Roześm iana mina kolegi N. zasępiła 
się:

— N h  zauw ażyłem  tego dopisku... 
W obec tego nie będę mógł pójść, bo nie 
posiadam ani fraka, ani stroju narodo­
wego...

W ów czas przyszła  mi genialna myśl 
do g łow y:

— Poczekaj! Pójdź w  narodow ym  
stroju literackim!

— A jaki to  stró j?
— Listek figowy, gęsfe pióro za 

uchem, a w  łapie nakaz eksmisyjny...
Nie wiem, czy  kolega N. zastosow ał 

sie do tej rady... gykskl.
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Bilans wyborów samorządowych

Ogólnezestawieniewyników
według statystyki P. A. T-icznej

sławienie wynika wyborów samorządo­
wych bez miasta Łodzi. Wybory rozpisa­
no w 335 mlastaoh, w l i  województwach, 
W 6»3ln miastach termin wyborów został 
przełożony na później. Ogólne wyniki wy 
borów w 336 miastach bez Łodzi są na. 
stąpnjąoe:

Na łączną Ilość 5.786 mandatów, przy 
padło BEWR 3.288, ale liczba ta stanowi 
Ilość mandatów, które przypadły liście 
nr. 1. PO ROZDZIALE MANDATÓW NA 
ZWIĄZKI, KTÓRE TĘ LISTĘ POPIE­
RAŁY.

Listy żydowskie, bezpartyjni i orto­
doksi 582 mandaty,

STR. NARODOWE I BLOK STR. NAR. 
Z CHADECJĄ 521 MANDATÓW.

Sjonlści 561 mandatów.
P PS 1 listy PPS Bund 301 mand.
Blok żydowski 236 mandatów.
Bnnd 61 mandatów.
Stronnictwo Ludowe 56 mandatów.
Undo 62 mandaty.
Zjednoczenie chrzęść, społ. 38 mand.
Niemcy 32 mandaty.
Skrajna lewloa 18 mandatów.
Ch. Dem. 16 mandatów.
PPS Frakcja 13 mandatów.
Lokalne listy różni 11 mandatów.
Listy polskie bezpartyjne (w Pozna. 

Uin) 0 mandatów.
NPR 6 mandatów.

m m m m m m m m m m aam m m m m icm m m m m

Białorusini prorządowl 6 mandatów, 
Ukraińcy prorządowi 5 mandatów. 
Niemcy prorządowi 5 mandatów. 
Starorusini 3 mandaty.

Rosjanie 3 mandaty.
Dzicy 3 mandaty.
NSPP 2 mandaty.
Chłopskie Str. Rolnicze 1 mandat.

„Bez miasta Łodzi../’
Woj. Łódzkie (bez Łodzi). W yniki 

w yborów  w  woj. łódzkiem, bez m iasfa 
Łodzi. W ybory rozpisano w  44 m iastach. 
Na ogólną ilość 824 m andatów  przypada 
na BBW R. 404 m andaty, PP S . daw na 
frakcja rew olucyjna 2, Stronnictwo Na­
rodowe 137, PP S . 58. Bund 41, Niemcy 
prorządow i 5, Niemcy 22, Żydzi bezpar­
tyjni i ortodoksi 30, sjoniści 17, inne listy 
żydow skie 96, skrajna lewica 5. (PAT).

Woj. Białostockie. W yniki w yborów  
w  woj. białostockiem. W ybory  rozpisa­
no w 45 m iastach. BBW R uzyskał 422 
m andaty, Zjednoczenie chrześc. społ. 12, 
Str. Narodowe 25, Str. Narodowe I Cha­
decja 22, Chrześc. Dem. 5, P PS . 17, 
Str. Ludowe 10, Białorusini prorządow i 
2, Rosjanie prorządow i 1, Żydzi bezp. 
i ortodoksi 40, sjoniści 51, inne listy ży ­
dowskie 83, Bund 17. (PAT).

Woj. Lubelskie. W yniki w yborów  w  
woj. lubelskiem przedstaw iają się w ca­
łości jak następuje: W ybory  rozpisano 
w  33 m iastach. Na ogólną ilość 628 man­
datów  przypada na listę Nr. 1 — 391 man­
datów, Zjednoczenie chrześc.-społeczne 
1 m andat, Stronnictwo Narodowe 43, 
Ch. Dem. 1, P P S  9, Str. Ludowe 14, Ży­
dzi bezpartyjni i ortodoksi 85, sjoniści

• l i i

przez s ta tk i m andżurskie
MOSKWA. 30 5. (PAT). Agencja 

TASS donosi, że dnia 27 1 28 bm. nastą­
piło ponowne pogwałcenie granicy przez 
statki mandżurskie. Dnia 27 maja statek 
mandżurski na Amurze zbl’ży ł się na 6 
metrów do brzegu sowieckiego i po 
dwóch wystrzałach alarmowych danych 
przez sowiecka straż pograniczną odda 
lit się w  kierunku brzegu mandżurskiego 

Dnia 28 hm. statek m andżurski wply-

N A JLE P SZY  W Y R Ó B  PO LSK I 
WYŁĄCZNY SKŁAD 

A L A  V IL L E  DE PARIS

GABRYEL STARK
L W Ó W , PL. M ARJACK111.

Juirieusz Korporacyj 
Graficznych we Lwowie

Lwów, 31 maja. 
(g.) W  niedzielę dnia 3 czerw ca b. r. 

odbędzie się we Lwowie uroczystość 
jubileuszowa 50-lecia Korporacji P rze ­
m ysłow ców  Graficznych. Na program  
uroczystości złożą się uroczysta Msza 
&w. w  kościele Archikatedralnym  obrz. 
łac. o godzinie 9 rano.

O godzinie 10 — uroczystość jubi­
leuszow a w sali lwowskiej Izby P rze ­
m ysłowo-Handlowej.

O godzinie 16 obrady  Zjazdu deiega- 
tów  Związku O rganizacyj Przem ysłu  
Graficznego i W ydaw niczego w  Polsce.

O godzinie 21 kolacja w salach ho­
telu G eorge‘a.

W  poniedziałek dnia 4 czerw ca o go­
dzinie 6 w ycieczka zbiorowa do Zagłę­
bia naftowego, o godzinie 15 zw iedze­
nie Truskaw ca.

Na zjazd grafików przybyw ają dele­
gaci z całej Polski.

nął w  ujście rzeki sowieckiej Zejj (ao- 
plyw Amuru) i przebył oko*o 1 kilptpt- 
ra W  górę rzeki, przyczem z mostu ka­
pitańskiego nieustannie fotografowano 

terytorium sowieckie- Sowiecka straż 
pograniczna dala dwa strzaiy alarmo­
we, zaś gdy statek mimo to nie zatrzy­
mał się, dała Jeden w ystrzał do statku, 
który w ów czas zawrócił, przybijając do 
mandżurskiego brzegu Amuru. W ładze 
sowieckie prowadzą energiczne śledz­
two.

i inne listy  żydow skie 80, Bund 3, róż­
ne 1.

Woj. W ołyńskie. W ybory  rozpisano 
w  17 m iastach. Na ogólną ilość 284 m an ­
datów, na listę Nr. 1 przypada 202 man­
daty , Zjednoczenie chrześc. społ. 1, 
Str. Narodowe 3, Rosjanie 2, U kraińcy 3, 
Żydzi bezpartyjni i ortodoksi 10. sjoni­
ści 55, inne listy żydow skie 6, Bund 1, 
skrajna lewica 1.

Wysokie odznaczenie 
polskiego kapłana

Donoszą nam, Iż proboszcz parafji 
rzym.-kat. w Solotwinie, ks. Władysław 
Wiącek, otrzymał niedawno z kancelar. 
ji orderu św. Jersego, mającego swą sie­
dzibę w Brukseli, dyplom, nadaiący mu 
tytuł Kawalera Wielkiego Oficera, podpi­
sany przez generalnego gubernatora or- 
deTU księcia Filipa Dissandes.

Order pochodzi z czasów średniowie­
cza, Mianowicie w XIV wieku założył Fi- 
libert de Molians zakon rycerski, prze­
pisując mu konstytucję, we ile której 
cztcnkjwie m ają za zadanie szerzenie 
wiary, pracę nad zjednoczeniem Kościoła 
i dzieło miłosierdzia. Kónstytucję tę za­
twierdził pajież Innocenty VIII.

Organizacja zakonu przewiduje w 
swych statutach zaledwie 160 osćb, zasłu­
żonych w pracy dla Kościoła, które mogą 
byi* odznaczone tytułem Wielkiego Ofice­
ra. Kawalerami tego orderu w Polsce są 
nrędizy innymi błskup Gawlinar, biskup 
Godlewski, biskup Dubowski, p rałat Boja- 
nowski a ostatnio arcybiskup Nowowiej­
ski,

Chcesz o d b y ć  
podróż 
tanio • szybko • 
wygodnie ?

Szczegóły katastrofy lotniczej
pod Lubaczowem

Kraków. 31 maja.
P rzedw czoraj z lotniska krakow skie­

go około godz. 10 w ieczorem  w ystarto ­
w ały  cztery  aparaty na nocny lot do 
Lwowa.

W  okolicy T arnow a lotnicy natknęli 
się na burzę. Jeden z aparatów  na widok 
groźnych chmur zaw rócił z drogi i po 
kilkunasto m inutowym locie w ylądow ał 
na lotnisku rakowickiem. R eszta apara­
tów, nie zw ażając na groźną sytuację, 
skierow ała się do Lwowa.

Nad Lwowern lotnicy zatoczyli łuk, 
w  Skniłowie w ystrzelili św ietlne rakiety  
„sygnał przybycia11, lecz ze względu na 
niemożliwe w arunki lądowania zaw ró­
cili do Krakowa.

Nad Lubaczowem  natrafili znowu na 
burzę. Na jednym  z aparatów  marki 
„B reguet“ lecieli chor. pilot 2 p. lot. S ta­
nisław  Jadczak i por. obserw ator Kus- 
sek.
W momencie, gdy lotnicy znajdowali s ł ) 
nad Lubaczowem, około godz. 1.30 w  no 
cy, nastąpiła katastrofa. Szalejący ży ­
wioł zmusił lotników prawodpodobnis 
do lądowania na nleznanytti terenie. W 
ostatniej chwili por. Kussek widząc sy ­
tuację bez wyjścia, w yskoczył na spa­
dochronie. Chor. Jadczak już nie zdążył 
w yskoczyć i zginął pod szczątkami 
zdruzgotanego aparatu.

Mieszkańcy pobliskiej w si zawiado­
mili o wypadku w ładze a te zaś 6 p. lot­

niczy we I wowie, k tó ry  niezwłocznie 
w ysła ł na n.iejsce katastrofy  pomoc tech 
nic: ą oraz komisję wojskową.

Sp. chor. Dilot Jadczak był jednym z 
najdzielniejszych i najlepszych pilotów 
krakow skiego pułku. Znany był ogólnie 
ze sw ych akrobatycznych popisów pod­
czas popisów lotniczych na lotnisku kra- 
kowskiem. Śp. chor. Jadczak był podofi- 
ceremo gólnie cenionym i łubianym tak 
przez kolegów, jak i w ładze przełożone.

Wełniane ulice
Brzm i to nieprawdopodobnie, — a 

jednak jest to faktem : W  Australji po­
budowano ca ły  szereg ulic i gościńców, 
przyczem  m ateriałem  budowlanym  by­
ła w ełna, zm ieszana z piaskiem.

F arm erzy  australijscy, nie mogąc, 
znaleść zbytu na olbrzym ie ilości w eł­
ny owczej, a uw ażając ceny płopbno- 
wane im za niskie, — sprzedali cały* za­
pas rządow i, k tó ry  zużył go, po odpo­
wiedniej przeróbce, do budowania 
dróg

Takie to perypetje przechodzi ' weł- 
r a :  'zamiast służyć do sporządzania o- 
dzieźy, — staje się m ateriałem  do bru­
kowania — i to podobno w cale dobrym  
i trw ałym . (r.) ‘

—O—
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Eksplozja bomby 
w rezydencji prezydenta
JEROZOLIMA. 30. 5. (PAT) Z Alep- 

po donoszą, źe w  ogrodzie pałacu, gdzie 
zam .eszkał p rzyby ły  do tego m iasta \* 
odw iedziny prezydent republiki syrvj- 
skiej, eksplodow ała bomba. Również 
przed budynkiem gubernatora i zarzą­
du miasta w ybuchły bomby.

Nowe jugosłowiańskie 
znaczki pocztowe

W  miesiącu czerw cu odbędzie s ’ę w 
Serajew ie wielki zlot sokolstw a jugo­
słowiańskiego, w  którym  w eźm ie u- 

ctział rów nież młodzież szkolna i od­
działy wojskowe.

W śród licznych uroczystości przew i 
dziany jest rów nież bieg sztafetow y z 
Ser^jew a do Topola, gdzie znajduje się 
mauzoleum króla Piotra.

U czestnicy biegu tego mają przebyć 
całą  drogę z płonącemi pochodniami w 
ręku.

Z tej OKazji w ydaną zostanie specjal­
na serja znaczków  pocztow ych, które 

w ypuszczone zostaną w  ograniczonej 
ilości Egzemplarzy, a sprzedaw ane bę­
dą tylKO w  Serajew ie i okolicy. Znacz­
ki te otrzym ają specjalny nadruk, będą 
zatem  stanow ić pewnego rodzaju rzad­
kość dla filatelistów. , (r.).

Czy produkuiarnu zaJużo?
K ryzys św iatow y spraw ił, że ceny 

pew nych produktów  zaczęły  spadać na 
rynkach św iatow ych, a tym czasem  kon- 
sumcia uległa rów nież zaham owaniu. W  
tej sytuacji nie znaleźli producenci in­
nego w yjścia nad niszczenie m asowe 
danego produktu w  celu utrzym ania po­
daży na istniejącym  już poziomie i 
przeszkodzenia dalszemu spadkowi cen. 
Akcia ta  trw a już od dłuższego czasu, a 
ostatnio p rzybra ła  w iększe rozm iary. 
Tak więc w  Brazylji przystąpiono znów 
do niszczenia kaw y; w  ciągu jednego 
tygodnia b. miesiąca zatopiono w  mo­
rzu 377.000 w orków  kaw y  po 150 kg. koż- 
dy, co czyni razem  56Vfc miljona kilo­
gram ów. To sam o z owocam i, których 
40 w agonów  znajdujących się na s ta ­
cji C erbera w yładow ano i wrzucono 
rów nież do m orza, aby nie obniżać c e r” .

W  Portugalji w iniarze postanowili 
w obec słabego eksportu win w ylać do 
m orza 45 miljonów litrów  wina gorsze­
go gatunku.

Na w yspie Cejlon ogran;cza s :ę 
zbiory herbaty  w  ten sposób, iż obryw a 
się z każd ;go krzaka zam iast trzech 
listków tylko dwa. co spow odow ało 
spadek zbiorów  o 75 miljonów funtów.

Na w ybrzeżach południowej A m ery­
ki poławia się ty le  ryb. iż fabryki kon­
serw  przerabiają znaczną część połowu 
na naw óz sztuczny, aDy nie dopuścić do 
obniżki cen konserw  rybnych. W  Argon 
tynie znów ferm erzy  wobec nadm iaru 
pszenicy zatapiają całe jej w agony w  
morzu lub używ ają na opał. W szystko  
to się czyni ze względu na politykę cen 
oraz spadek konsumcji, aczkolwiek ogól 
ny  w zrost zaludnienia kazałby  sie li­
czyć raczej ze w zrostem  konsumcii — 
K ryzys tłom aczy w szystko, choć nip 
w yjaśnia celow ości tych  posunięć.

Or.

Prenumeratę „Kurjera“

I I  zamawiać można każdego 
| dnia miesiąca.
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w w ope o
lo tn ik o m  am erykań sk im

Lwów, 31 maja.
(t.) W  dniu w czorajszym  o godzinie 

i l  na cm entarzu Obrońców  Lw ow a u 
stóp pomnika wzniesionego ku czci pole­
głych w  wojnie o niepodległość Polski 
lotników  am erykańskich, odbyła się 
w zruszająca uroczystość złożenia w ień­
ców  od wdzięcznego społeczeństw a pol­
skiego. U stóp pom nika stanęła  kompa- 
nja honorow a 40 pp. z ork iestrą  i m ło­
dzież szkolna z pękami kwiecia w  ręku. 
Nad pomnikiem lotników am erykańskich 
pow iew ają flagi: am erykańska, polska i 
o barw ach m iasta Lw ow a. Kolejno p rzy ­
byw ają przedstaw iciele m iasta, przed­
staw iciele Związku Legionistów, Zw iąz­
ku O brońców  Lw ow a, płk, M ączyńskl, 
Związku oficerów rezerw y, itd. P rzy  ko­
lumnadzie zajęła miejsce liczna grupa 
pań ze S traży  Mogił Polskich Bohate­
rów . W krótce p rzybyw a inspektor ar- 
mji gen. Rómmel w  tow arzystw ie gen. 
Czumy, w itany  przez przedstaw icieli 
w ładz miejskich i organizacyj. O rkiestra 
g ra  hym n narodow y. R aport składa w 
zastępstw ie prezyden ta  m iasta mjr. 
Kling.

P o  chwili p rzybyw a am basador Sta­
nów Zjednoczonych p. John C udahy w  
tow arzystw ie w ojew ody B elina-Praż- 
mowskiego, w icew ojew ody Sochańskie­
go, sta, osty grodzkiego Klimowa, sekre­
tarza  S tarzeckiego i in. P . am basadoro­
w i tow arzyszy  attachć w ojskow y amba­
sady  am erykańskiej mjr. A lbert Gilmer. 
P o odegraniu przez ork iestrę  hymnu 
..Boże coś Polskę11, chór uczenie żeńskiej 
szkoły  w ykonał kilka pieśni , poczem 
Podniosłe przem ówienie w ygłosił pastor 
ewangelicki Banschel. Następnie prze­
ja w ia l i :  w iceprezydent Irzyk, podkre­
ślając, iż w  dniu uroczystym  dla Ame- 
ryki, w  dniu składania dowodów parnię- 
ci o zm arłych, społeczeństw o lwowskie 
z głębokiem  w zruszeniem  składa hołd 
w  tvm  dniu pamięci poległych wMabnonie 
Lw ow a i niepodległości Polski lotników 
am erykańskich, czcząc ich św ietlaną pa­
mięć, w iceprezydent Irzyk  składa w  
jmi "U m iasta w ieniec u stóp pomnika. 
Zkolei w ygłosiła  przem ów ienie p. Ma­
zan wska przew odnicząca S traży  Mogił 

°'skicłi B ohaterów , składając wieniec 
.P1 teJ organizacji w  barw ach pol- 

. y 1 ' am erykańskich. Dalsze wieńce
- °żone zostały  w  imieniu Związku W e- 

ranow  Polskich w  Chicago, Związku 
rodowego Polaków  w  Am eryce, oraz

- posterunku Jegjonu am erykańskiego w 
Illinois .w re s z c ie  0 d T ow arzystw a Pol- 
w , * A m erykańskiego w  W arszaw ie, 
wvtrfie”ł U ■iec ' ej s ru p y  aeronautycznej 
no„  ° przem ówienie ppłk. Kraus, pod- 
a m & ?/ ,  e zasługi bojowe lotników

ńskich, k tó rzy  walczyli w  la­

tach 1918/19 w  szeregach 7 eskadry  lot­
niczej i swem i czynam i przyczynili się 
niejednokrotnie do zw ycięstw a. Oni to 
p ierw si meldowali przybycie saw alerji 
Budiennego w  okresie w ojny polsko- 
bolszewickiej.

W końcu zabrał głos am basador S ta­

nów Zjednoczonych p, Cudahy, k tó ry  
podkreślił, iż w zruszającą Jes+ pam ięć o 
tych bohaterach w  dniu k i e d y \ t r e-  
ryce społeczeństw o składa hołd pamię­
ci zm arłych. O fiara naszych lotników 
nie by ła  darem na, gdyż Polska sta ła  się 
w olna i wielka P o  tern przem ówieniu p. 
am basador ztożyt w ieniec o barw ach na­
rodowych polskich na grobie lotników. 
Na zakończenie uroczystości orkiest.*a 
odegrała hym n narodow y am erykański 
i polski.

Z OPERY KRAKOWSKIEJ

„Wesołe kumoszki ? Windsoru
P rem ]era  opery O ttona N icola i, teks t M. M osenthala

Kraków, 29. 5. 1934.
W ielki dram aturg  angielski Szekspir, 

inspirow ał u tw ory m uzyczne na setki 
tysięcy . Z olbrzym iego-pocztu dzieł, ta ­
kich jak uw erty ry , symfonje, m uzyka 
dram atyczna, antraktow a, ilustracyjna, 
pieśni, chóry  itp., na k tórych  widnieją 
imiona bohaterów  i bohaterek szekspi­
rowskich, m ożnaby u tw orzyć w cale po­
kaźną bibliotekę, w  której literatura  ope­
row a zajęłaby część olbrzymią.

Poza nieśm iertelną parą  kochanków 
Romeem i Julją, ileżto oper w spaniałych 
dały  postacie Otellów, M akbetów, 
Hamletów, itd. W  szeregu oper tych, 
stają w  długim rzędzie- dzieła oparte 
sw ą treścią o charak terze tragicznym  i 
dram atycznym  a obok nich i dzieła ko- 
medjowe. Do rzędu tych ostatnich, na 
miejscu kapitalnem  najpoważniejszem 
dziełem są „W esołe Kumoszki z W ind­
soru".

P ierw szym , k tó ry  treść  komedj’ użył 
jako libretto do opery, był przed półtora 
(mniej więcej) wiekiem  znany w  Niem­
czech — dziś zapom niany — kom pozy­
to r Karol D ittersdorf (1739—1799). Pó- 
źniei napisał dcń operę pod .tytułem  
„Falstaf", Antonio Salieri (1750—182.*) 

aw  r. 1838 w ystaw ił M Balfe (1808— 
1870), angielski kom pozytor, swoje dzie­
ło pod szekspirowskim  tytułem  w  Lon­
dynie. Obok tych czołow ych dzieł, k tó­
re długo u trzym yw ały  się na repertua 
rze wielkich teatrów  operow ych Euro­
py. pow stała także znaczna ilość utw o­
rów  o mniej trw ałej w artości.

W  maju r. 1849 ujrzało św iatło kinkie­
tów  opery  berlińskiej dzieło O ttona Ni­
colai (1810—1849), którego prem iera od­
by ła  się na parę tygodni przed śm iercią 
tego w ybitnego kom pozytora, zaanekto­
wanego przez Niemców do g r o r i  sw ych 
kom pozytorów. P rzyszło  im to tern ła t­
wiej ze Nicolai urodził się w Królewcu, 
a w ychow ał się w  Berlinie. W ykszta ł­
cenie jednak muzyczne odebrał we W ło . 
szech (u Bainiego' i tam zbierał p ierw ­
sze laury  za czysto w łoski charakter 
i styl sw ych utworów, do których należą

PARCELE "BUTY!!5ŁlWESIEClNIt
Z A R Z Ą D  D O B R  P a C Y R O W

POCZTA I STACJA KOLEJOWA STANISŁAWÓW
lo parcelacji dalszey czyści „OLESIOW A", jako letniska ł uzdrowiska, 

fd t ie  znajdaję ilq  łazienki z kąpielami jode-brt lawo-snlncmi. O lesiów  w pierwszej 
cząael jest już illn te zabudowany, ■ i dru^s część ma bardzo pi tne ł uraczę pełe- 
zem e. Parcele w drugiej częśei sprzedaje aię narezie pe bardzo risk iej oenie bo,

PO 2 . -  ZŁ. ZA I SĄŻEŃ KWADR. — (3.60 m*>
N e wybudowanie willi z ogródki e n  potrzeba akoło 100 nążni3, t j. 360 ma, 

co kosztuje zaledwie
200.— gotówką, lnb w ratach apłacalnych po Zł. 5.— miesięcznie przez 4 lata.
Kupujący 2 lub więcej parcel po 100 sążni, płcci rety m iesięcznie po Zł. 5.—•

___________  od każdej parceli 1118
W yciąć I przesłać pod adresem :

____________ ZARZĄD DÓBR PACYKÓW, P. STANISŁAWÓW.

Zł

ZGŁOSZENIE.
N e podstawie ogłoszenia w „Kurjerze Lw.“ zgłaszam rhęć kupna ............ .............

sążni kwadr, parceli w O lesiow ie, pad Staniiławowem i I proszę 0 puilłllll ni warunków kapną
Imię i nazwisko ....................      zawód  _
Dokładny adres .......................... ................................ ................. .................................................... ...

Lwowski defraudant
ujęty w Warszawie

Lwów, 31 maja. 
(i.) K!1ka dni tem u Dawid H aberkorn, 

woźnica zajęty  w  fabryce likierów  Jana 
M uszyńskiego przy  ul. Grodzickich 3 
sprzeniew ie.zył na Jego szkodę 1.350 zł. 
i zbiegł z© Lw ow a w  " 'w iadom ym  kie­

runku.
W  dniu w czorajszym  policja .*. 

ska o trzym ała z W arszaw y  zaw,;- 
mienie, że llaberkorn został tam r 
i szupasem będzie odstawiony 
Lwowa.

w  sw ym  ujęciu i „W esołe Kumoszki".
O pera ta spotkała się z entuzjastycz- 

nem przyjęciem , poczem w  pochodzie, 
pełnym  powodzenia, odbyła w ędrów kę 
z jedrej sceny niemieckiej na drugą 
skąd przyjęły  ją z o tw artem i ramionami 
— sceny operow e P ary ża , L ondynu i 
całego św iata. Tryum fów  tych — które 
trw ają do dnia dzisiejszego — nie był 
jednak św iadkiem  kom pozytor, bowiem 
zm arł w parę tygoanl po prem ierze, na 
stanow isku kapelm istrza opery berliń­
skiej.

W  Krakowie, w  czasie gościny, w 
sezonie letnim, opery  lwowskiej, daw ano 
„Kumoszki" w latach 1896— 1899 kilka­
krotnie. Dziś, ledwie kilku sędziwych 
„byw alców  operow ych" z owej doby, 
pam ięta w  partjach tej opery : Skalską, 
K asprow iczow ą, M alawskiego, Boguc­
kiego („Falstaf"), M yszkow skiego i in­
nych.

„Kumoszki w esołe" w yszły  zw ycię 
sko naw et z takiem  dziełem, jak „Fal 
staf" Verdiego, którego opera w ysta 
w ioną w  r. 1893 w  mediolańskiej „La 
scali", po przejściu przez sceny operowe 
Europy, nie u trzym ała się dotąd naw et 
na scenach włoskich.

O pera krakowski* podjęła się ponow­
nego w ystaw ienia dzieła. W ystaw ienie 
to było w  najściślejszem znaczeniu tego 
słow a: prem ierą, której szczęśliw a św ie­
ciła gwiazda, bo w  stosunku do bardzo 
wielkich trudności, jakie partycja przed' 
stnw ia pod w zględem  w okalnym  żarów, 
ito w  partjach*soiowych jak i chórow ych 
—L“ w ym agających ru tynow anych , artyę 
stów  - śpiew aków , jakoteż aktorów,' 
prem iera poszła niezwykle gładko, z du­
żą w erw ą zdradzającą nerw  sceniczny 
i doskonałe ujęcie dram atyczne. Na na 
w yższą pochwałę i najw yższe uznani 2, 
zasłużył dyr. W allek-W alew skh za 
świetne, m uzyczne przygotow anie od­
znaczające się doskonaleni ujęciem ca­
łości stylowej dzieła, jego agogiki, peł­
ne trafnie użytych nuansów. O rkiestra 
spełniała zadanie bez zarzutu, ujmując 
spraw nością j czystością dźwięku. Ope­
rę w ystudiow ano bardzo starannie. D ru­
gim czynnikiem, w ysoce zasłużonym  o. 
koło w czorajszej rep ryzy  dzieła, by ł je­
go reży ser p. Stępniowski. A rtysta  ten 
przyzw yczaił już nas do swej solidnej, 
pom ysłowej i w wielu m om entach na­
tchnionej pracy. W czorajsze dzieło dało 
w  mm poczucie m istrza, którem u nie­
wielu reżyserów  naszych a może i ob­
cych m ogłoby sprostać w  doskonatem  
oddaniu dzieła i podniesieniu jego ze­
w nętrznej w artości. Że sceny duetow e 
rozplanow ane trafnie i zajmująco, to ro­
zumie się samo przez się, lecz sceny ze­
społowe opracow ane b y ły  z w yjątkow a 
dokładnością i barw nością. W  scenie np. 
pijackiej, każdy  z pp. chórzystów  był 
sarn dla siebie doskonale „postaw ioną" 
rolą, każda z pań również na swojem 
miejscu. P rzyczyn iło  się to wielce do 
uśw ietnienia w ieczoru i przedstawieni.?, 
do czego się przyczynił — niewiem, mo­
że z  przypadku — incydent ze z łam i- 
nym drągiem  od kosza przy  w ynosze­
niu w  nim „Falstafa".

Zespół śpiew aczy dobrany starannie, 
dopasow yw ał się doskonale pod w zglę­
dem fizycznym  typow o do w ykonyw a­
nych party j. Obie prim adonny p. Ada 
Sari i W. P astów na w yg lądały  dzięki 
swej .pulchnej" urodzie w  sam raz, jako 

ł  dwie w esołe kumoszki. P oza  wdziękiem 
• osobistym, śp iew ały  trudne, szczególnie 

a Sari partje, z św ietnem  muzvcznem 
biciem  w okalnych zadań, najeżonych 
,iie lada trudnościam i. Uzupełnienie ze­
społu niewieściego opery, tw o rzy ła  p .

Kisielewska, zdobyw ając sobie w  nie­
wielkiej party jce oklask' 1 dowody 
uznania.

Na czele męskiej połow y w ykonaw ­
ców, stanął p. M azanek, kreujący czoło­
w ą postać całego dzieła. Św ietny 
charak terystyce, ujętej nader trefnie 
miał doskonałe m om enty zarów no w 
części wokalnej, jakoteż dram atyczne: 
— będąc jako „spiritus m ovens“ całośc; 
istotnie niezrów nanym .

P . Stępniowski, w  dobrej partji Fe- 
stona, s tw orzy ł istne cacko sztuki śpie­
w ackiej i akiorskiej.

P. Kruszew ski m łody Dasista, śpie­
w ał z dużem powodzeniem partję „Rei­
cha", M łody arty sta , rozporządzający 
bardzo pięknym, zdrow ym  i ujmującym 
m aterjałem  głosow ym , posiadającym  — 
dzięki studjOm zaczątkow ym , doskonalą 
nośność i m etaliczny dźw ięs, p rzedsta­
w ił się niezw ykle korzystnie. Bardzc 
dobrym i w  sw ych usiłowaniach a r ty ­
stycznych byli po. Romanowski. W oź­
n i k ,  Syroczew ski. Kondrat i Surowa. 
W  drobnej rólce dram atycznej w ysu ­
nęła stę p. W alew ska, pięknem ujęcierr 
groteskow ej postaci kelnera.

Piękne dekoracje i pom ysłow y b a b  
cik w ostatniej odsłonie dopełniły cało­
ści wieczoru, nader miłego. W. W, A.

— o—

G IE Ł D A
W a lu ty

Kraków . 31 maja. 
W  dniu w czorajszym  na krakowskie, 

giełdzie pieniężnej ołacono za dolare 
5.27 — 5.28, B. P . 5.27, m arkę nieni. 2.06 
koronę czeską 21.80 — 21.90, B. P , 21-82. 
szyling w .—, B. P . 97.50, funt ang. 26.9C 
26.95, B. P . 26.80.

Giełda zb o żo w a
Krrikow, 31 maia. 

Kursa ustalone na podstawie cen or
•entacyjnych

od do
ps^pnira dworska czerw

stand. St).50 21.OT
P a n i c a  biała stand. *'■ 00 20.V
Pszenica targowa stand. 10 00 19. ?'
Żyto targowe stand. 13 >0 13.?;
Owies dw jrski. stand. 13 75 15/K
Jęczmień dworski 1400 IR.06
Jęczmień targowy II. >5 13.50
Kukurudza krajowa 22.00 23 0/1
]*>'rdfić> |<> ?Vi ’
Siano sbdkie  7.00 8 00
Siano średnie 6 ('0 6.50
Koniczyna pastewna s.00 S.7*>
Mak niebieski z wnrkiani i ‘ f'U 47.00
Kminek kraj. czvszony InO — iRMif)
Ziemniaki stołowa 3 S0 4.—
I oszenna okr Krak.

45% 35.60 3(3. JO
60% 29 00 30J0

Mąka żytnia okr. Krak.
I. gat. 0-65%  ''"'O ° '■ ''0
11 gat. 55% sitkowa ifiOO 16 50

Graham pszenny 26 50 27,09
Otręby ł  tnie 9.75 10 —
Otręby pszenne 10.25 10.50

Cenv nrientacyine w ynr 5 -ndknw 
pr>p? Knmisię nnfrwnń na r>nd«iawi? r b .  
efieialnych transakcji oruz padały i r->-, 
lyfu.

Tendencja silniejsza, dowozy male.
G ie łd a  w a m a w s l t a .

Warsraws ?0 V 1-1 
proc. poż hndnwbna 4t*60
pr«c. poż. inwestvcvina 117*— 
proc. poż. inweat. seryjna —j—
Droc. po?, lenn wersyjna 6* '5 
proc. poż. knle-owa 48-75
proc. poż. 
proc. por. 
nroc. poż.

10 proc. poż.

Peigj*
Gdańsk
Holendja
Londyu
M. Jork
Parvż

do'erowa 7S-75
dolarowa — •—
stabilizacyjna 67*75

. Vo1e:owa -------
W s ln ly  f dew izy

1*>?-93 ^raa-a 27 rc
177*75 Stockholm 13-*Ss
759*15 Srwaiearja 17 2*31

26*9i*5 Tfłcchy ^'*10
5*30* Berlin 207*35
34*96*

Giełdy zagraniczne

N. Jork
Paryż
Barlin
Amiterdam
Bruksela
Rzym

Paryż 
Londyn 
N. Jork 
Bruksela 
Rzym
Amsterdam

BerlU

5 07 
77-03 
12*93* 
7*53*5 

21*73* 
59*71*

20.23*
”J vł-5 
3*07-75 
71*90* 
26*16* 

208*47*5 
120-35

L c  u d y p. 30. V.
Żury eh 1562*75
Praga 12210
Budapeszt •
Bukareszt •
W iedeń 27*75
W arszaw* 2633
ł n r y e l i , 30. V

W iedeń 73*— *
Praga 12*83*5
Warszawa 68*10*
Budapeszt
Bukareszt 305*
Buenos A ires
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H a j  a
W*eh. sł. 3 g. 23 m 
Zach. i ł .  19 g. 20 m,

C zw artek
Boże Ciało

(Piątek Jakóba)

O djazd p o c iąg ó w  z K ra k o w a
Do W arszawy przez Częstochowę: 0.45 

(kursują od 15 m aja do 6 października). 
7.15 <p), 11.58, 15,15, (kursuje od 14 sierp- 
nia do 20 sierpnia), 17 20 (p), 23,00.

Do Warszawy przez Kielce, Radom, 
‘Dęblin: 22,15.

Do Katowic: 5.10, 6.01, 6,50, 7.31 (Lux- 
Torpeda kursuje wtorki, środy, czwartki 
piątki i soboty), 10,45, 11,22 n ) , 12,23
(Lux-Torpeda kursuje wtorki, środy, 
czwartki, piątki), 13,20 (kursu/ee od 17 
czerwca do 2 września codziennie), 14.25, 
17,12 (p), 19,25 (kursuje codziennie z wy­
jątkiem  25, 26 grudnia i 21 i 22 kwietnia) 
21,30 (p), 21.36 22,27 (Lux-Torpeda k u r­
suje tylko w niedzielę).

Wiedeń—Praga: 11.22 (p), 21.00 (p)
5.10, 7.40, 14.25.

Berlin: 11.22 (p), 21.30 (p), ć-,10 10.45 
17,12, 21.36.

Zebrzydowice: 11,22 (p) 14.25, 21,30 (p) 
Poznań; 6.01. 10.45, 17.12 (p), 21.30 (p). 
Gdynia: 17.12 (p), 21,30 Q,.
Cieszyn: 17.45.
Chrzanów: 5.10 (kursuje od 31 m aja 

flo 2 października), 7.40, 11,22 (p), 14.25,
17.42, 21.30, 21.36.

Dziedzice: 5.10 (kursuje od 31 m aja d > 
2 października) 7,40, 11.22 (p), 14.25,
17.42, 21.30, 21.36.

Żywiec: 17.42.
Lwów: 11.20 (p), 11.25, 10.00 (p), 0.15,

9.05 ,p).'
Zakopane 0.05 (kursuje od C paździer. 

nika do 15 grudnia), 0.45 (kursuje od 15 
maja do 7 października), 3 40 (kursuje 
od 15 m aja do 6 października), 7,25 (kur­
suje od 15 maja do 6 października), 8.54 
(kursuje w niedzielę Lux-Torpeda), 9.15, 
13.52 (p), (kursuje od 15 m aja do 6 paź­
dziernika), 14.35 (kursuje od 13 sierpnia 
do 19 sierpnia). 14.48 (kursuje w soboty 
Lux-Toią eda). 15.21 (kursuje ud 15 m aja 
do 6 października) 18.15 23.05 (kursuje od 
15 m aja do 6 października).

Dyżury lekarzy. W dzień: 1) Dr. Bob-
rzyński Władysław. Stradom  3. Dr. 
Braun Bronisław, Bracka 10 (tel. 166-66). 
Dr. Jurkowicz Ignacy, Wrzusińska 9 (tel. 
134-80). Dr. Marcinkowski Włodzimierz, 
Podwale l  (tel. 123-60). W nooy: Dr.
Deening Tadeusz, Arjańska 9. Dr. Dym 
Osi św. Gertrudy 18 (tel., 105-58). Dr. Gel. 
ler Jakób, Stradom 25. Dr. Tochowicz Le­
on. Karmelicka 9 (tel. 177.37).

rryżury aptek. W Krakowie: Apteka
pud Białym Orłem Rynek A—B 45. Apte­
ka. Łobziowska 6. Apteka pod Świętą Kin­
gą Grzegórzecka 9, Apteka pod Złotym 
Lwem. Długa 4. Apteka pod Murzynem, 
Krakowska 19. W Podgórzu: Apteka pod 
Opatrznością. Brodzińskiego 1.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO 
IM. J. SŁOWACKIEGO

Czwartek 31 5. ,Rzeczpospolita poetów’* 
Piątek 1. 6. „Rzeczpospolita poetów11.

REPERTUAR KINOTEATRÓW 
ATLANTIC: „Szalona Noc w Zoo.1* 
ADRIA: ,Eskadra Straceńców11. 
APOLLO: „Miłość w Szanghaju11. 
BAGATELA:,, Grzech jednej nocy1* 
KINO DCML ŻOŁNIERZA: .Reporter 

Bob11.
MUZEUM: „Czemp11.
PROMIEŃ: \,Każdemu wolno kochać" 
SŁONKO: „Pieśń nad pleśniami11 
SZTUKA: „Baroud11 i „CzelusKin11. 
ŚWIT: „Nad przepaścią11.
UCIECHA: „Czibi11 
WANDA: , M askarada Miłości*.

Akt oskarżenia przeciw mordercom
ś. p. Garnrarzdwny

2ABYTKI -  MUZEA -  WYSTAWY 
W A W E L

I. Ketedre. zwiedzani 10 — 13 i 14.30 
— 17. w niedz. i święta 12 — 13 30 i 14.50 
szkolne: Groby król. 20 gr. Skarbiec 20 gr. 
Wieża Zygm. 10 gr. Wycieczki dorosłych 
Groby król. Skarbiec i Wieża 7ygm — 
razem 1 zł. od osoby.

Zamek Królewski (komnaty królew­
skie). Zwiedzanie Zamku Królewskiego 
wstrzymane aż dr odwołania.

III. Smocza Ja. i codziennie 9 — 16 w 
  17 wstęp: Groby królewskie I zl. S kar­
biec 1 zł. Wieża Zygm. 25 gr. wycieczki 
niedz. i święta 9 — 14. wstęp 50 gr.

IV Rotunda św. Fellksu 1 Adaakte, Ke-

Kraków. 31 maja.
Jak  się dowiadujem y w  ostatniej 

chwili, prokurator p. B oryczko w ygoto  
w ał już ak t oskarżenia przeciw ko m or­
dercom  śp . Anny G arncarzów ny, a  to 
Kazim ierzowi Schenkirzykow i, W łady­
sław ow i Bobrzeckiem u i Janow i Doń-

cowi.
Akt oskarżenia obejmuje kilkanaście 

stron pisma m aszynow ego i odesłany 
już został do sądu. W  najbliższych 
dniach zostanie doręczony rów nież akt 
oskarżenia oskarżonym .

tedra Romańska św. Gerona wstęp 20 gr.

Wieża Marjaoka codziennie 10 — 14.
Wstęp 50 gr. dla wycieczek 25 gr.

MUZEUM NARODOWE 
I. Wystawa kobierców mahometańsklch 

ceramiki azjatyokie) 1 europejskie], Ry­
nek Główny Sukiennice. Codziennie 10— 
14. Wstęp 1 zł.

II. Oddział lm. Emerykl hr. Hutten 
Czapskiego W olska 10. — Środy, Niedzielę 
i święta 10 — 14. Wstęp lzł. — Numiz­
m atyka, grafika, broń i przemysł arty­
styczny.

III. Dom i Muzsum im ,J .Matejki 
ulica Florjańska 41. Codziennie 10 — 14. 
Wstęp 1 zł. Zbiory Jana Matejki i arty ­
styczna po nim  spuścizna.

IV Oddział lm. Fellksr Jasieńskiego ul. 
Szczepańska 11 I p. Wystawy setuki pol­
skiej, japońskiej, dywany, sprzęty z róż­
nych epok itd. O otwarciu poszczególnych 
wystaw uwiadam ia się osobnemi ogłuszę, 
niami.

V. Oddział lm. Erazma Borącza Kar­
melicka 51. Środy. Niedziele i Święta 10 
— 14. W stęp 1 zł. — Kilimy polskie 
wschodnia dywany, broń, sprzęty, m alar­
stwo XIX wieku.

VI. Wieża Ratuszowa Rynek Gł. — Za 
bytki rzeźby polskiej w oryginałach k a ­
miennych i odlewach gipsowych. Od­
dział otwarty w niedzielę i w święta od 
10 do 14. Wstęp 50 gr. VII Barbakan za. 
bytek sztuki fortyfikacyjne], p o ł j t .n r  na 
p.aniacjach w pobliżu bramy Floriańskiej 
Otwarty od 10 do 14. Wstęp 50 gr.

MUZEUM XX. CZARTORYSKICH
ul. P ijarska 6/15. Zwiedzanie grupami pod 
kierunkiem  funkcjomarjuszy Muzeum we 
wtorki i piątki punktualnie o godz. 10. 11. 
12 Wycieczki i Szkuły tylko za uprzed- 
niem — conajmniej na 24 godzin — zgło- 
sezniem w Zarzącizie za wyjątkiem wtor­
ków i piętków dó 14, oraz sobót do 11 go­
dziny.
MUZEUM ETNOGRAFICZNE (aa Waw In)
codziennie ó—13, wstęp 50 gr. młodzież"?!) 
gr. wycieczKi szkolne 10 gr. ud osoby. 
MUZEUM PRZEMYSŁOWE (Smoleńsk i)  
otwarte w niedzielę i święta od godz. 10. 
do 13-ej, dla wycieczek i osćb zam iejscj- 
wych także i w dnie powszednie od godz. 
9 do 13-ej. Wstęp wolny.

Zi Domu Artystów (Pi. Św. Ducha 5) 
Odbywa się wystawa litografij legjunp- 
nych Fr. Jaźwieckiego, oraz wystawa o- 
brazćw, przeznaczonych na zasilenie fu n ­
duszu budowy własnego Domu Artystów 
Plastyków. Wstęp walny.

KRONIKA KULTURALNA
Z Teatru Miejskiego lm. J. Slowao- 

klego, Dziś w czwartek najnowsza sztu­
ka L. H. Morstina „Rzeczpospolita poe­
tów11 a Dyr. J. Osterwą w roli głównej, w 
otoczeniu całego zespołu.

Gościna warszawskiego zespołu ^No­
wa Komedia11 w Teatrze Miejskim. W 
najbliższych dniach przyjeżdża do Krako­
wa na kilka występów zespól warszaw­
skiego t9atru , Nowa Komedja11 z pp.: S t 
Jaraczem i M. Modzelewska n a czele, ! 
na scenie Teatru im. J. Słowackiego grać 
będą komedję M. Hem ara pt. „Firm a1*,.

Dom Artystów. Dziś 1, oraz 2 i 3 bm. 
o godz. 9,30 wieczór Cricot pt. „Zielono 
la ta11 Józefa Jaremy. Muzyka L. Gold- 
flussa. Uwerturę wykonają: Zespól Jazz 5 
wy Jolly Band tercet ludowy i kwartet 
męski. Reżyserja M. Katza, dekoracje M. 
Jarem ianki, kostjum y H. Wicińskiego 
Kostjumy i dekoracje z matejalów z firm 
L. Braciejowski, J. Bandet, U. Lichtig
H. Hollender. ilość miejsc ograniczona. 
Po przedstawieniu czarna kawa — dan­
cing.

KOMUNIKATY
KOMUNIKAT W SPRAWIE PIEL­

GRZYMKI DO CZĘSTOCHOWY. Uprasza 
się wszystkie uczestniczki plolgnymkl do 
Częstochowy, by zechciały się stawló w 
lokalu Klonowloza 7, dnia 31 bm. o godz.
5—7 w celu porozumienia się co do wa­
runków l ścisłego programu pielgrzymki.

Krokowskie Kcio TNSW. (ul. Gołębia 
6, II. p.). Zwyczajne Posiarizienie Kcia z 
okazji 100-lecia wydania .pana larleusza'1 
odbędzie się w sjbotę 2 czerwca br. o 
godz- 19 w lokalu własnym. Program:

Odczyt prof. U.J. Stanisława Pigonia pt. 
„Słońce nad Soplicowem11. Sprawy bie­
żące, wnioski i zapytania. Wstęp wolny. 
Gościa mile widziani. Zarząd Koła ze 
względu na rocznicę i osobę Szanownego 
Prelegenta pros1 o jak najliczniejszy u- 
idział w posiedzeniu.

Cyrk Staniewsklch na Błoniach obok 
boiska KS. „C radm a1*. Ostatni dzień po­
bytu. Dziś aziwartek 31 m aja 1934 2 ostat 
nie pożegnalne przedstawienia o goi i®. 4.15 
popoł. i 8.30 wieczór zamknięcie.

polskie Towarzystwo filozoficzno. W 
sobotę dnia 2 czerwca odbędzie się w sa.
11 posiedzeń Instytutu filozoficznego Un*. 
wersytetu 59, posiedzenie Sekcyi psycho­
logicznej, na którem Drka Zofia Lissa wy 
głosi odczyt pt. Z psycbo-1 igji muzycznej 
dziecka. Po odczycie komunikaty.

Wesoła Bajki Ireny Szczepańskiej, re­
cytowane będą w sobotę 2 czerwca o g i 
dżinie 4 popoł. w Saii Bolońskiego.

Kursy Zowodowa. Muzeum P rzem ysł) 
we 1 Instytut Rzem.-Prziem. otwiera 10 
czerwca br. miesięczny kurs krawiecki, 
kroju męskiego i damskiego, oraz spe­
cjalny kurs dla kuśnierzy. Nauka prowa­
dzona będłzie metodą specjalną z uwzglę­
dnieniem najnowszego kroju. Poza tern 
przyjmuje się zgłoszenia na kurs ręka- 
wiczndczy.

Sprawozdanie z Wystawy Misyjnej,
urządzonej staraniem  Zgrom. Ks. Ks. Mi­
sjonarzy w Krakowie w dniach od 29 
kwietnia do 17 m aja br., wykazuje że 
zebrano za bilety 833 zł, (od dorosłych 
316 zł, od młodzieży 517 zł), za katalogi 
62 zł. Ufiar 337,48 zł, razam 1233.08 zł. 
Wysta>»ę zwiedziło ogółem przeszłe 6.000 
osób, riz ennie przeciętnie 300 osćb.

Dochód ogólny z rozsprzedaży kartek 
z wizerunkiem królowej jedwlpl. repro­
dukowanym z obrazu pędzla p. Jano- 
szanki, wynosi 176.25 zl. Z czystego do­
chodu 20% przeznaczyło Kolo na Kresy, 
eśZtę na uruchomienie Przedszkola w 
dzielnicy Zwierzyniec.

Zbiórka na cele budowy Muzeum Na­
rodowego, w  czasie uroczystości poświę­
cenia kamienia węgielnego, przeprowadza 
ną zostanie zbiórka pieniężna na cele bu­
dowy. Należy 'oczekiwać, Iż w te) pad:nil>. 
siej chwili narodzin wielkiego dzieła, bu­
dowy przyszłej świątyni sztuki i ram ią, 
tek polskich, nikt nie poskąpi ofiary dla 
jej urzeczywistnienia!

procesju Bożego ciała ar rad jo. We 
czwartek dnia 31 bm. mikrofony Polskie­
go Rad ja uchwycą poraź pierv «zy prze­
bieg wspaniałej procesji Bożego Ciało na 
Rynku krakowskim, w której weźmie 
uidiział p. Prezydent Rzeczypospolitej 
wraz z członkami rz ą d i i korpusem dy- 
iplomatycznym. Reportaż poprowadzi! hi­
storyk i ceniony prelegent radiowy dr. 
Jerzy Dobrzycki.

Reportaż radjowy z aktu poświęcenie 
kamienia węgielnego pod Muzeum Naro­
dowe w dniu 1 czerwca br. o godz, 18 
rozgłośnia krakowska transm ituje na ca­
łą  Polskę przebieg tej urociystości, w 
której weźmie udział p Prezydent Rzecz­
pospolitej. Aktu poświęcenia dokona ks. 
Metropolita Sapieha. Reportaż poprowadzi 
speaker, rozgłośni krakowskiej p. AllreJ 
Woycickl,

Wycie szka do Eielen i wzięcie tam  U- 
dzietu w prcoesjl Bożopo Ciała organ izu j 
Polskie Towarzystwo Krajoznawcz- dfcdś 
i we czwartek. Zbiórka przed autobusem 
na Podwalu o godz. 8.20 rano.

21-dnlowe wycieczki wypoozyakowe da 
Jugosławii urządza Towarzystwo Polsk 
Jugosłowiańskie w czerwcu i sierpniu br. 
Udział wynosi 465 zł plus 135 za paszp. rt 
Informacje udziela sekretarz Tow. p o ls- 
Jug. kpt. Bronisław Bielut, Kraków, Ry­
nek Gł. 32 II. p. w godzinach od 11 do
12 i 17 do 18. Zgłoszenia tylko do 2 czerw 
ca br.

pociąg z Krakowa do Hajduk. Dnia
3 czerwca br. jedzie pociąg popularny z 
Krakowa do Hajduk. Odjazd 7 Krakowa 
o godz. 14, odjazd z Hajduk 2010. Cena 
przejazdu tam i zp iwrniem z,f i-'0 Bilety
w stęiu na zawały Garbarnia, - Ruch po 
cenach wnac:ut:<* 7 wi di, <!n nabycia w 
tr ciągli. P o t ».•:!■•!% . - o -i > lz. 17.

Pielgrzymka matek katoliczek na Ja 
suą Oórę wyrusza z Krakowa w sobotą 
2 czerwca br. o godz. 11.50. Wyjazd z 
Częstoohowy w niedzielę 3 czerwca o go 
dztnle 14.40 Msza św. w kaplicy Matki 
Boskiej z kazaniem odprawiona zostanie 
w nlsdzlelę o godz. 8 rano, puczem u czesi 
nlczki pielgrzymki wezmą udział w pro- 
oesjl Bożego Ciała na Jasnej Górze. In- 
lormacyj udziela oraz wpłaty aa koszta 
przejazdu przyjmuje firma E. Łodzlńskl, 
Rynek Gl. (Róg LinJI A—B 1 ul. Floriań­
skiej).

Adoracja Najświętszego Sakramentu
w piątek dnia 1 czerwca jako w pierwszy 
piątek miesiąca odbędzie się oałodzienna 
Aidioracja Najświętszego Sakram entu w 
kościele św. Barbary.

Wystaw, szkolna, W dniu 2 czerwca 
br. o godz. 12 w południe nastąpi otwar­
cie wystawy szkoły Ekonomiczno-Handlo 
wej 1 Insty tutu  Administracyjno-Gospodar 
czego w Krakowie. W ystawa obejmie saa 
reg osobnych działów, jak dział wystaw 
sklepowych i reklam y kupieckiej, deaał 
goapodarczc-handlowy, dział ekonom ji
prawa i administracji, wystawę kolejową 
i pocztow ą oraz dział pracy społecznej na 
wsi. Wystawa potrwa do dnia 6 czerwca 
Otwarta będzie codiziennie od godziny 9 
do 13 i od 16 do 19. Wstęp wolny.

KOMUNIKATY SPORTOWE
Austrja — Kraków. We czwartek 31 

m aja 'o  godz. 5.15 popol- na boisku 'Wi­
sły odbędzie się oczekiwane pr tez ogół 
sportowy Krakowa spotkanie reprezenta­
cyjnej drużyny Krakowa z A ustrją  Dru­
żyna ta należy do najświetniejszych re­
prezentantów piłkarstwa austrjackiego 
czego dowodem zdobycie puharu Europy 
środkowej w konkurencji z drużynami 
jak; Juventus, Ambrosiana — Włochy, 
F.T.C., Hungaria — Węgry, Sparta Shr-
via   Czechosłowacja. To co najbardziej
emocjonuje w grze Austrji j ts t  ów sław. 
ny atak. prowadzony przez największego 
dotychczas na kantynencie kierownika 
Sindelara, gracza niedoścignionego na 
tern stanowisku. Gra tego ataku uznaną 
została ogólnie za najpiękniejszą a rów­
nocześnie najskuteczniejszą. Przeciwko ta 
kiemu świetnemu przeciwnikowi wystąpi 
Kraków w najsilniejszym składzie zło­
żonym z graczy klubów ligowych.

T. S. L. m e  p ro w a d zi Domu  
wycieczkowego

Ziuzad Główny Towarzystwa Szkoł7
I.udi wej zawiadamia że w bieżącym ro­
ku nie prowadzi Domu Wycieczkowego 
TSL. w Krakowie, Uprasza przeto wszyst­
kich P  Organizatorów wycieczek, by w 
sprawach noclegów zwracali się bezpo­
średnio do Miejskiego Domu Wycieczko­
wego Kraków Oleandry 4.

Audycje radJosUcJi 
krakowsklel

Czwartek 31. 5, 1934.
8.00—9.00 Audycja po/ranna a W arsza­

wy. 9,00—10.00 Msza św. z akaidem. kości 1 
ła  św Anny w Krakowie, kazanie na uro­
czystość Bożego Ciała ,,Eucharystia —- 
fundament miłości społecznej1 — wygł- 
ks E Szwejnic, po mszy św. muzyka re­
ligijna z płyt. 10.00 Reportaż . procesji Bo- 
żego Ciała w Krakowie a rynku Równego, 
celebrowanej przez J. E. ks. metropolitę 
A. Sapiehę. W procesji weźmie udział Pan 
Prezydent Rzeczypospolitej prof. I. Mo­
ścicki wraz z korpusem dyplomaty* -nym. 
11 57 Sygnał czasu, hejnał z Wierzy Marj., 
program la  dzień bież, wiadom. meteor. 
,2 1 5  _  14.15 Transmisje z Warszawy. 
1415 Pieśni majowe z Wieży Marj. 14.30 
pieśni Niewiadomskiego (z pi/-)- 1) W 
białym dworku, 2) Markiza — Ewa Ban- 
drowska - Turska, 3) Panna i żołnierz, i) 
Maki, 5) Największy pan, 6) Potfrót, 7) 
Otwórz Janku — St. Argasińska, 8) Inde- 
le i Meodele — Stefanja — Millerowa. 
15.00 Z cyklu , Gawęd p o d h a la ń sk ich 11 p, 
Wł. Dorula 'zarecytuje M. Balary „Jak Ja. 
nośika łapali na Spiszu Uherskim (wę­
gierskim)11 15.20 Koncert ze Lwo-wa. 16.00 
Słuchowisko dla dzieci z Warszawy. 1630 
Utwory fortepianowe w wyk. I. Friedm a­
na z płyt). 1) Schubert - Friedman: Sta­
ry Wiedeń, 2) Gaertner: Taniec wiedeński. 
16.45—19 0 0  Transmisje z Warszawy. 19 00 
Program  na dz. nast. 19.05 Rozmaitości, 
komunikaty. 19.15 „Skrzynka pocztowa1*
  in# s t. Broniewski. 19.30 P łyty: Scria-
b’n- Poemat symfoniczny: Ekstaza. 19.45 
Wiadom. bież. 19.50 -  21.00 Transm. z 
'Warszawy. 2100 Transm isja z Gdyni: 
Trobka i capstrzyk m arynarki wojennej.
2102 22 00 Transm. z Warszawy. 22.00
Muz,vka 7. rdvt.: fnxtrotty w wvk. ork. 
.Tacka Payne‘a, 22 55 — 23.30 Trans, z 
Warszawy. W przerwie' aa 22.45 — 23.30 
nlvt.v orramaforiowa.



î rr. 1*7 ..KURTER" z dnia I czewca 1934 Str. 7[?J

OBRAZKI P R Y M IC Y J N E
od 2 zł. za 100 p o l e c .

w a r u n k i  w |g  u m o w y  k, 689

W Y ^ ł N A  S P R Z E D A Ż  O B R A Z K Ó W

/..MACHNICKI
M i k o ł a j s k a  20.

Im - pasa w sporcie
I .

Dlaczego nas wszędzie biją?
Stan rzeczy  jest już w łaściw ie tak  , 

omal katastrofalny, że w dać się i w gląd | 
nąć w  to m uszą cywilni, to  jest w łaści­
wie neutralni, a jeszcze w łaściw iej nie- 
specjaliści, indyferentni, laicy, czyli 
publicystyka, kontrolująca całokształt 
tycia.

SANO, NIE SANATO!..
Przedew szystkiem  trzeba na sam ym  

początku przypom nieć, że autorem  naj-

I U R B I S  “  I  
L w ó w  pl. M a r ia c k i  8  |

w ażniejszego przykazania w  dekalogu 
odrodzenia fizycznego ludzkości był sa ­
ty ryk  strożytnego Rzymu, niejaki Juve- 
nalis. P rzechodząc raz  swego czasu nad 
rzeką T ybrem  i. w idząc olbrzym ie rze­
sze golców i nagusek, kąpiących się, a 
potem  prażących na piasku w  słońcu, 
w ypow iedział osław iony cy ta t:

„Orandum  est ut sit sana mens in 
corpore sano!“ Nieżaden ted j Juliusz 
'e z a r , ani Kato, ani C ycero, ani żaden 

lekarz czy centurion (pułkownik) tylko 
sa ty ryk  Juvenalis. Ale powiedział w y ­
raźnie: „mens sana in corpore sano! 
Tylko: sano a nie żadne sanatol A to 
pozornie drobny szczegół, ale jednak 
bardzo w ażny.

Nie należy tedy  pod żadnym  pozo­
rem  tłum aczyć tego na polskie: „zdro­
w e cielę w  zdrow em  ciele", jak — zno- 
w uż należy zaw sze zdrow ą myśl łą­
czyć z coipore sano, niekoniecznie zaś 
albo naw et przenigdy z corpore sanato, 
gdyż po pierw sze kolidowałoby to ze 
zdrow ą m yślą Juvenalisa, a po drugie... 
znowu się przekonam y dlaczego...

WAŻNE „POLITICUM"
Otóż w iem y dziś już chyba w szys­

cy, a raczej w reszcie nas z trudem  
w szystko kapujących jednak przekona­
no, że dziedzina sportu może się stać 
politicum pierw szorzędnem  i że ju t 
w szędzie w ażnem  politicum się stała. 
Taki a taki naród rozw ija swoją kulturę 
fizyczną, trenuje młódź do różnych w y ­
czynów  spraw ności fizycznej a potem 
w y sy ła  takie w ytrenow ane drużyny 
narybku w  św iat, aby  się popisyw ały 
i zyskiw ały  punkty i... puhary.. M ara­
tońskie... Olimpijskie. O przebiegu ta ­
kich turniejów  popisów sportow ych,
0 rekordach rodaków  reportuje Radjo, 
oraz długie telegram y w  prasie, z czego 
pożytek i zyski zgarnia, oczywiście, 
także rząd  każdorazow y, prezentując 
masom poddanych, do jakich sukcesów
1 zw ycięstw  doprow adzić można trze ­
ciorzędny m ateriał ludzki, koślaw y, k a ­
p raw y pokraczny, zdechlacki, platfuso- 
w aty , skrofuliczny, m ira - rachityczny, 
wąskoDierśny, w odogłow y, bęcw ałow aty  
„Oto do jakiej Olimpijczyzny doprow a­
dziliśmy w as w  krótkim  czasie Heloty 
(i idjotyI)“ . „O to jak szybko zrobiliśmy 
ze spartaczonych A bderytów  rzetelnych 
Spartan!" „Oto, co także jeszcze nam 
Elitom zawdzięczacie, o M yrmidony 
i P igm eje '“

No, i człow iek przeciętny istotnie 
cieszy sie i jest dumny i ze swej nacji, 
i ze sw ego opiekuńczego rządu.

Bo i co to dużo gadać i praw dę za­
tajać. O statecznie bowiem gdzie jest taki 
drugi „Państw ow y U rząd W ychow ania 
Fizycznego", jak u nas na Bielanach? 
A nasze Łuczniczki? A miotacze oszcze­
pem ? A śmigania dyskiem ? W ioślarze 
tu! N arciarze tam! („a w  środku me 
złam ane serce").

„Dawniej m arzyła o Pe-pe-esie, a 
teraz t$ lko  o Azetesie..." „Mamo ja chcę 
bram karza..." „Nasza drużyna reprezen­
tacyjna odniosła w  Pardubicach olśnię 
w aiacy  triumf, a jest nadzieja, że i w

Bukareszcie uda jej się w zm ocnić nasz 
prestiż m ocarstw ow y".

TRIUMFY W  R. 1932
Można się z tego i ow ego czasem  

pośmiać, niemniej przeto stw ierdzono 
statystycznie, że w  zw iązku z naszymi 
Olimpijskimi sukcesam i w  Los Angeles 
w ydrukow ała prasa  am erykańska 8.500 
a rtyku łów  o Polsce; mieliśmy tam  w  
ogólnej klasyfikacji miejsce 12-te (po 
W ęgrach, Szwecji, Finlandji, Holandji, 
Kanadzie), a w  stosunku do liczby lud­
ności miejsce: 23-cie ale propagandowo 
był to czysty  zysk naw et nie dużym 
kosztem , no, i satysfakcja m oralna first 
class. Polonia am erykańska, Chicago, 
p rzeży ły  najszczęśliw sze dni. T elegra­
m y stam tąd czytało się z zapartym

bilety kraj. i zagr. po cenach nrzęde- I  
wych bez żadnych dopłat

tchem. W szyscy  w szystkim  winszowali 
i całow ali się z dubeltówki; w zrosła 
też na kilka dni konsumcja alkoholów. 

To był rok 1932.
GENERALNA BAISSA

Od tego .roku w szystko zamias iść 
w  górę, idzie w  dół. Po krótkim  okre­
sie haussy długie miesiące baissy. Spo­
radyczne zw ycięstw a to w  tern, to w  
ow em  a normalnie chroniczne klapy 
i fiasca. W  niektórych dziedzinach ani 
rozwoju, ani postępu choćby o jeden 
krok. W  innych, gdzie była w yrobiona 
europejska m arka, powoli lub prędko 
utracona, poziom coraz niższy, sza** 
rzyzna, hebesostwo, partolenie, tandeta. 
Kurs polskich papierów  w yczynow ych 
na w szystkich giełdach sportow ych spa-

męczenia i zniechęcenia, rozczarow ania. 
Dobrze nie jest. T rzeba tedy z tego 
w yciągnąć i publicystyczno — politycz­
ne konsekwencje i m orały. Jeżeli więc 
uznaliśmy już, że sport, to także poli­
ticum, że udział w  m iędzynarodow ych 
i turniejach (o ile zwycięski), p rzyczy­
nia się do w zrostu prestiżu państw o­
wego na zew nątrz, to w  takim razie 
ten sam rodzaj propagandy sugerującej 
m asy może się okazać także negatyw ­
nym, o ile zw ycięstw  i sukcesów za­
czyna braknąć i zbywać... W tedy  jest 
propaganda, ale na opak. Na niebezpie­
czeństw o i szkodliwość takiego fatal­
nego stadjum (miejmy nadzieję: przej­
ściowego) zw racała sw ego czasu uw a­
gę „G azeta Polska", pisząc słusznie:

Każde niepowodzenie w tych dziedzi- 
nacn, w których wybiliśmy się na czoło, 
jest po Iwójnie bolesna i szkodliwe, bo 
wzbudza zagranicą mniemanie, że nasze 
dotychczasowe sukcesy nie były rzetelne, 
że były tylko przypajdkiem( efemerydą.

SKAD TEN PECH?
Ten sam w łaśnie pogląd zaczyna się

I___; v< z e r p u ją c e  
in f o r m a c ie

już szerzyć i w  tych kołach i środow i­
skach, które dotychczas entuzjastycznie 
odnosiły się naw et do pewnej hyper- 
trofji sportow ej u nas i upraw iały kult 

'rekordów , kult atutów , asów, „repów". 
Raz po razu słyszy  się te raz  dokoła 
pełne z; niepokojenia pytania: Co się 

iStał<*?. Dlaczego nas wszędzie,. Jjija,; 
Skąd ten pech i te klęski?

W  ostatnich dniach po feralnej śro­
dzie dla piłkarzy, po hiobowych wieś-

W  ■
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da. G dy się przegląda plik najpopular­
niejszych w ydaw nictw  sportow ych we 
w szystkich językach, to o Polsce ru­
bryk  i notat szuka się napróżno.

W  całym  szeregu sportow ych dzia­
łów  w prost nienoiowana, nie istnieje, 
absens; Rumunja jest, Kanada, Łotwa, 
Egipt, Jugosław ja, nie m ówiąc już o 
świetnej reprezentacji i mocnym auto­
rytecie Czechosłowacji. O Polsce w  mi­
kroskopijnych dozach, najpobieżniej, ba- 
gatelizująoo, albo też krótkie biuletyny
0 przegraniach i kompromitacjach.

Od jesieni zeszłorocznej znów  no­
w y  spadek naszych w yczynów , a więc
1 naszych w alorów  sportow ych. Jeżeli 
gdzieś,* coś jakieś zw ycięstew ko, to ra­
czej estym ow e lub Pyrrhusow e i bez 
żadnego znaczenia. Częściej debacie. 
W obec czego atm osfera i nastroje prze­

I ciach z Chicago, po eliminowaniach na- 
I szych gwiazd tenisowych, narodziły 
I się, „zaistniały, już naw et początki pa- 
| niki: „Coś się psuje w  państw ie dun-

skiem, i damskiem i męskiem!" T rze­
ba uderzać w  dzwon alarm ow y. S.O.S... 
C .l.W .F. S.O.S., P .K .I.O ... S .O .S .
A.Z.S.L. S .O .S : P .O .S .

P . A. T., k tó ry  nas przyzw yczaił w  
daw nych dobrych latach do frenezyj- 
nych b iu le tynów . zwycięskich i w  p ra­
sie brukow ej rozpętał „megalomania 
furibunda", s tara  się te raz  hiobówe tele­
gram y fryzow ać czy ocukrzać takimi 
dodatkami, jak  „graliśm y stylow o" 
„oburzenie na stronniczość sędziów ", 
„przegraliśm y zaszczytnie", straciliśm y 
ładnie... I. t. p.' Tak to się gorzkie pi­
gułki daje publice w... opłatku. Tensam  
| sty l w  prasow ych w yw iadach zacim.

w ują po pow rocie do stolicy liczni „pre­
zesi", rozjeżdżający się po Europie na 
czele d ruzyr. Z ostatniej k lapy w  Sztok 
holmie czy tało  się na przykład  takie 
zw ierzenia kom enderującego m anagera:

„W rażenia pozostawiliśmy pierwszo­
rzędne. Publiczność darzyła nas oklaska­
mi, dzienniki rozpisywały się o naszej 
grze i pechu, a szwedzki następca tronu 
winszował mi świetnej gry polaków11.

Takie pow oływ anie się -na winszu 
jących... (pecha) „następców  tronu jest 
jednakże rodzajem  narkotyzow ania onin 
ji publicznej, k tóra już więcej taką ra ­
dosną tw órczością w  sporcie bałamucić 
się nie da.

‘Klęska w  Chicago była kompromi­
tacją, w prost skandaliczną 25 maja 
25.000 publiki, w  czem 80 proc. P o la ­
ków  zebrało się w  tym  sam ym  stad- 
jonie, w  którym  ongi oklaskiwano P y- 
tlasińskich, Cyganiewiczów, „Ursusów" 
i t. p. kiedy to jeszcze nad sportem  nie 
roztoczono patronatu tak ściśle militar­
nego, jak dzisiaj, i kiedy to jeszcze nie 
była „mens sana in corpore sanato" 
I te 25.000 ludzi, dw a lata temu okla­
skujących polskich Olimpijczyków, te­
raz  przyglądało się beznadziejnej kom­
promitacji naszych pięściarzy i P iła tów  
14 : 2. Nie tak to dawno klapa w  D ort­
mundzie z Niemcami, nie tak dawno ze 
Szw edam i w  Poznaniu 8 : 6. A teraz  
w  Chicago „ratow ał sytuację" Polaków  
żydow ski pięściarz Rotholz, pobity w  
finale na meczu w  Poznaniu, co  „Na­
szemu Przeglądow i" dało zaraz pretekst 
do okrzyków  triumfalnych w  felietonie, 
m iędzy w ierszam i podkpiwającym  sobie 
ze sarm ackich atletów : ,

t Irytowali siię antysęmici, że żyd Rat* 
hole należy do reprezentacji bokserskiej, 
która udała się do Ameryki. .Nasze argu. 
menty nikogoby nie przekonały. Ale Rot 
hole przekonał wszystkich. On właśnie —'

b e zp ła tn e  n a d a w a n ie  
bagażu* 1

lekki jak mucha — odniósł w Chicago 
zwycięstwo wobec 25/K30 osób zoobył dla-* 
reprezentacji polskiej dwa punkty — ot» 
tylko, nikt inny",

Do tegośm y doszli po kilku latach 
patronow ania Elitowego.

KRYZYS
Nic tedy  dziwnego, że lekka tre rn t 

ogarnia te raz  szerokie sfery przed piąt­
kiem i od piątku. Sport najbardziej pol­
ski, tradycyjny , ziemiańsko — chłopski, 
rycerski, ogromnie naski, Łaszy. Jesz­
cze kilka lat tem u same trium fy stupro< 
centowe... Nicea! Am eryka! Łazienki!.., 
Puhar narodów... E xtrak lasa  i Kró L- 
kowski, Rómmel, Dobrzański, T renk- 
wald.

Od roku 1929 1 tu się coś psuje. Od 
trzech la t w  Łazienkach zw yciężają 
inni. Na R ivierze naszym  tylko w stęgi 
honorowe. W  Nicei, w  Rzym ie Niemcy 
pierwsi. Naw et Rumunom idzie lepiej. 
W  Rzvmie na 90 koni były zaledwie 
cztery  polskie. Jeszcze ro tm istrz Kule­
sza uratow ał wielkie sław ne tradycje:
6-tą nagrodę.

A tu teraz  podobno na te  zaw ody 
zjeżdżają do W arszaw y  najlepsze 

„skoczki" . św iatow e z końmi, w obec 
k tórych nasze istne... chabety... ń°brze 
że choć na szkapy można zwalić i to  

słusznie część odpowiedzialności, w  
80 proc. w szystko  zależy od koni, resz­
ta  od jeźdźców. Ze sam ych Niemiec 
tych jeźdźców  zjeżdża coś czternastu 
extraklasa, konkurencja ciężka

Ta ‘ Niema czego ukryw ać, a jest 
się czemu m artw ić, gdy się jest aziś 

| sportowcem  polskim i to z jakiejkolwiek 
dziedziny!...

T ak  się św ietnie zapow iadało jesz­
cze kilka la t temu, a tak od jakiegoś 
czasu się nie w iedzie i nie szykuje. Naj­
więksi zaw odnicy zaw odzą. Nowych „re 
pów " nie widać. W  czem rzecz?  Gdzie 
przyczyny i pow ody? A może nie jest 
tak źle? Może to przesada mówić o prze 
sileniu, k ryzysie  i impasie w  sporcie 
polskim i to na całyrti froncie i na 
w szystkich odcinkach?
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DR. R O ZA  B E C K
o r d y n u j e  w M n a z y n ie ,  n l. P iłsu d sk iego
18813 _________  _________

KONEWKI
specjalne de podlewania z aitkami

m esiężnem i 1047

MSiBENDL
Skład i W arsztaty Blacharskie 

Lwów, Wronowskich 6, te l. 1-66.

S y n t e t y c z n e  7t>0

WODY MINERALNE
tsaryhi „Zdrowie**

najsmaczniejsze, najskuteczniejsze, najtańsza 

Drobna sprzedaż w aptekaeh i dro^erjach.

W Y T W O R r l l f l  O R G A N O W
d aw n ie j „ R U D O L F  H A A S E *

LWÓW -  UL. PIASKOWA 9
p oleca  aię u'dal Przaw ielebnem n Dncho- 
w ieństw n i P . T. K om itetom  K ościelnym  

Wytwórnia wykonuje nowe organy w izel. 
kich ayatemów, przeprowadza czysiczan ie ,stro- 
jenie oraz wszelkie konstrukcja tychże. Dostar­
czę -ówńiez pojedyńeza jjłosy organowe.

War ilkia zlecenia wykonnje na warunkach 
po cenach przystępnych. 863

.i i  - — ■

M E B L E
pierwszorzędne wykonanie. Jadalnie, Sy­
pialnie, Gabinety, Pokoje kombinowa­
ne, Tapczany, Kluby, nowoczesne fo­
tele, materace i dekoracja wnętrz po ce­
nach niebywale niskich poleca W iedeńska 
wytwórnia J A N A  O R T  N E R  A  
LWÓW, SYSSTjlŚW A 41 —  Telafon 92-79.

1055

U T R Ap
■  według najnowszych fasonów, wszelkia 
ł  przeróbki najtaniej i sali dnie polaea 

' praecwaia futer 1014
M. T O M A S Z E W S K I
Lwów, Ujsjskiegfo 6 Koło Bibl. P ołitscha.

Wytworny pan i dystyngowana pani nosi

obuwie Stanisław Solak,
Lwów, Zadwórzańska 16, wykonanie eleganckim 
robota i solidna i trwała, eany nmiarkcwaae, 
Kowniez przyjmuje się  m urawy. Czytelnikam  

Knrjera rabat 686

Znany z uolidnoóc!
A R T .  Z A K Ł A D

Rzeźby Kościelne!
Jana W o j t o w i c z a
w Przemyślanach, wol. Tarnopol.

P oleea P. T. Duchowieństwo t O łtana, 
ambony, Chrzścialnice, konfesjonały eta 
Odnawianie I konserwacja atarych ołta­
rzy. Ceny najprzystępniejsza — dogodne 

spłaty. 7o7

u*urti| rlioilniki

I  J Y H O W l- t
IWÓ%Vfl»rAC MOLKI U 

____________. T t m o - o i _____________

Solidna 1 tania wytwórnia I

SIATEK od 45 BP. mtr.l
Siatki z doditkimi ad 70 p.
Kompletu ogrodzeni I 2 zł.
Wkiadf siatkowe do łdlek 16 zł.w m

M. WIWER, lwów, Pełczyńska 24 —  teł. f i  81.

Łóżkaa g śm dziecinna biało lakie. 
rewane 25, knchen- 

iZ lT I  I l n e  polowe 15, siat.
I - kowe 20> dru-
IH'1 T O K  cian# 18, materaca

3 poduszki 14, 3 po- 
dnazki włosi snu o 40, 
otom any 30, kanapki 

-•zkładaaa 30, fabryka Z A K 8  Lwów. Lin­
de ga — eL 7Q-99. 527* ' -y.-

L E C Z Y
SKUTECZNIE
I S C U I A S
REUMATYZM
CHOROBY

f c O B I Ł C t  1 1KOR.NE

m e b l e
aypialnie, ladafnie, gabinety z własne' 

W y t w ó r n i  poleca
E  /Gt, KR ICW

KLEBAN
Lwów, Sobieskiego 3 —  Te’. 70-45.

p r z e r \  | 
piękną cerę # 

do ^zczę-Zcia
Puder Abarid chroni i pielęg­
nuje Pani carę, czyniąc z Niej 
zawsze ładną kobietę. Napew- 
no zawsze pamiętać Pani 
będzie o znakomitym pi irz 
Abarid, który dał Pani piękną 
cerę i zapewnił powodzenie 
i szczęście w życiu.

UDER
BAR  ID

S k ła d  s u k n a  i Z a k ła d  K r a w ie c k i

W. Filipkiewicz i Bętkowski Kraków,  Floriańska 57.
pod nowem kierownictwem wykonuje wszelkie roboty krawieckie 
z materjałów własnych jak i dostarczonych. —  Ceny zniżone!

K 10*0

SZCZOTECZKI do 7ĘB0W MS
pole.. Ludwik H o s z o w s k

Chcesz hyc zadowolony
ze swoich zdjęó fotograficznych dai je wypracować ao

F-m y Jan Bujak
' Lw6w, Kopernika 4.

specjalny magazyn aparatów fotograficznych
P r z e k o n a s z  s ię ,  że będą najstaranniej i najszybciej

717

H f ,  jedw aHe, pidlua. peścid 7.b£ Pr. O R Z B t B O W S l l LwU, Rpk 29
Telefon 25-55

Każdy wyraz 10 groszy. — O głoszenia
■ia handlowego 10 wyrazów 50 gr., dla 4 4 I
pesznk. pracy do 15 wyrazóv. 50 gr. Ogłoszenia da m w  Jedno ogłoszenia nic m oże przekraczać 

Mm  M/M 50 ałów. O głeizen ia  reklamowe wśród 
r V ł  drobnych kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 yr

Ramy stylowe
do ebrazów, najnowsze wzory 
zagraniczne, karniaze do okien 
wykennje apecj -lisi H. Koterba 
Lwów, DuląMank’ (boczna Ro- 
manowiezai 2521

alin knpią Gubsrnarc*uk, 
f. Zyhiiklewicza 7 17744

S p ^ m d a a e

Kosiarka
tęcsaa do trawników. Lwói 
Kachanowakiego 95/4 od 171" 

17711

Nie wyrzucajcie
Swoich pieniędzy, kupując 
tandetę sklepową lecz wprost 
w źródła, Firm a SANDKER, 
wytwórnia mebli i tapicerni.a. 
Leona Sapiehy 34, poleca swe 
wyroby suszone na własnsj 
suszarni 1 pierwszorzędnego 
gatunku. Sypialnie, Jadalnie, 
Salony, Pokoje męskie, urzą 
dzenia kuchenne. Otomany, 
Bufalki. Krziesła, Tapczany 
i wszelkie inne wedle na/now 
szych wzorów po cenach bar 
ózo niskich dogodnych spła­
tach.. Uwagal Każdy kupu­
jący korzysta po roku z bez­
płatnego odrowienla mebli. 
Uwaga na firmę RANDKER 
Lwów, L. Sapiehy 34. 24!

Sprzedam
kamienicę dwupiętrową, półl se- 
fort, arc ek Łye» kowa. Zgło- 
ezouia .N ow a Rekiama* Lwów, 
Szajnochy .Natychm iast* go- 
:ówka 26.000. 19871

Fortepian
„Sch weiwhofera i Stindla k ró­
ciutki sprzedam najtaniej Skle- 
uiaraki, Lwów, Kopernika 26-

Kamienicę
dwupiętrową boczna Sapiehy 
wolna m ieszkanie gutćwka 15.0C0 
zł. sprzedam Lwów, Staszica 6 
« .  4 eodz. 15—17. 78815

Willa
mnrawaaa 5 pekejew s, 500 aąiai 
ogrodu do sprzedania. W iado­
mość inż. Harasymowicz Zairłai 
Klimatyczne Brzuchowice. 18818

, Fiat 520
[Otwarty, prawie nowy, w daako- 
nałym stanie, okazyjnie do sprze- 

ua, Pośrednictwo wykluczę- i 
W iadom ość Lwów, tol. 11-36.

17751

Ponad i
1C. są ia i ziami sprzedam bllikoj 
Szkoły Sno-ikowakioj. Zgłoszenia 
Kurjtr Lwów, Zimor. 10. „15.000* 

17806

Fiat 509
otwarty, 4 aaobowy, jak nowy, 
okazyjnie do sprzedania za 2.500 
złotych W itold Tranda Lwów, 
K ołłąta ja 1. 17807

m  Pianina
J N  Gramofony P łyty

w wielkim wybo- 
rze poleca

Sypialnia
orsoehewa (barok) nżywana do 
sprzedania razaz Lwów, ul. Tar­
nowskiego 10 parter lewy. 1 7759

J s l  it nowatki
W ML U  522 Lwónfr

\  Ptłsudskiege 17

Kapusta
kiszona w większej ilości do 
nabycia w  handlu Szkowrona, 
i wów Kopernika 3. 1102

Grobowce
na 1 lab 2 mtajaca na amanta- 
rzn łyczakowskim piot sza pola, 
bliako głównego wejao tanio 
Ho sprzedania. Zgłoazania H. Pa- 
riar, Lwśw, nl. Piakaraka 97.

17447
Willa

5 pokojowa, mnrowana z ogro­
dem 500 sążni do sprzedani* 
w Brzncbowieach. W iadomość 
inż. Harasymowicz Zakłady- Kli- 
malvczne. 17587

Sprzedam
stylawo biaro, bibljoteezk. lo- 

nwnię, lam y naftowe, Lwów, 
K'onsentyny Tańskiej 3, m iesił 
3. 17"1 1

I  ^ iic sa k ą H iaSprzedam
parcelę przy nl. Ti taowskiego  
Wiadomość Krasińskiega 11 od 
V  do 14.-j. 17801

W Katowicach
centrum, sp rz tdam  sklap kaps- 
luszy damskich — bardzo do ­
brze wprowadzony. Powód : 
na jły  wyjazd. C e n a : 2000 zh 
Arden, Katowic*, SlowaekU-
20 31, 17695

Urzędniczka
solidnie r rzetel lie płaci azuka 
dużego jasnego poki jn nieume- 
blowanogo tyłki w śródmieściu  
Kurjer, Lwów Zlmorowicza 10, 
pad „Pokój nieum eblowsay*.

17366

Sprzedam
solidnie budowaną willę z o~rO- 
dem front południe Lwów, Kra-| 
em skiego 31 , 7ó05

3 pokoje
z kuchnią, półkem fort. środek  
Łyezakcwa sarai di wynnjęeło. 
Zgłeazenia Lwów .Łowiczanka*  
Batorego 36. 18820

2 pokoi i
z kuchnią i spiżarką zaraz d< 
wynajęeia Lwów. Kaspra B otz- 
kow skiegc 20. Gospodarz. 17788

Do wynajęcia
zaraz 6 pokoi komfort. odn*‘ 
wionę. Lwów Batorofo 32. 18?“ 21

Pokój
nleuaablow any ałonaeaay czynaz 
1-miaa. zgóry —  poaznkiwany. 
Zgłoszenia K  ‘!urjar ped .N atveh- 
miast*. 18811

Pokój
kuchnia 42 zł. tylke rcądoweom. 
Lwów, Kr. Jadwigi tal- 3-37 

17801

Utzędoiczkr
na stałej posadzie pos; ikuji 
pokoju z kuchnią od zaraz luh 
od 1 czerwca tylko w śródm ie­
ściu. Kurier, Lwów, Zimorowiczi 
10 pod „Samotna osoba". 1 12t,
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MARCI N PRUGAR i SYN
L w 6 w ,  S u p l ń s k l e g o  7 t e l e f o n :  2 4 - 1 4

zna
F a b r y k a  t r y p o b o w  a t o  I a i- 8 k i c h —  r o k  za ło że n ia  1854
wykonuj* wszelkie roboty budowlane, urządzenia sklepowe, portale, ipecjaloe nrzą-lzeeie dla azkół 
rządowych i prywatnych. — Ławki, tablice. digestorja, stoły dla chemji i fizyki wazelkich systemów  

zagranicznych. Kosztorysy bezołatnie odwrotną n o-’ 1*. 753

Do wynajęcia
kawalerakie dwepokojowe mie 
arkanie, przedpokój, łazienka, 
centrogrzewenie, traypekojowe 
miaazkanle. komfort, centregrze 
wenie t-l. 3°-80 17547

Mieszkanie
4 pokojowe komfortowe od 
wrF«Tni» i ? pokojowe, Lwów 

i g  , 5. 17661

5 pokojowe
^ °»fertow e nieazkanie de w y­
c ię c ia .  Lwów, P iłsudskiego 3.

17703

3-pokoje
* kuchnią komfort czynią 67 zł, 
' d arn ią  za zwretem rementu 
ą'" '1 zł. Lwów. Łyciakowaka 4
m. 17793

3 pokoje
kuchnia łazienka Lwów, Tarnow- 
e<i*?e 0 eylądać ed 3 —4. 1779V

Do wynajęcia
komfortowa nieam ehlowana f i r .  
seniora ewentualnie utrzymanie
również pokój ameblewany. Lwów 
gochanow aklere 98. 17790

3 pokoje
f  przynaleineieiam i, komfort 

° w, K ochanowskiego 48 Do. 
z»rc« W ,każ. 17710

Pokój
rj 'w i, pełny komfort. Lwów, 
Kochanowikiefe 95/4 od 10-17

17712

4 pokojowe
P-łnokom fortowe (remontowana 
pemieazkanie początek Liatepa- 
''a Teł. 24.77. 7 l7

Poszukuję
pokoju nieum eblewanego z klatki 
schodowej z klozetem , wodocią. 

I łazienką, b liiko śród-
r ' r * -  50 *’• ” ,e»- Wiadnmoió
Lwów, Cukiernia Hetm ańi » 8
   17747

Pokój
kamfertowy, Lwów, iakóbz
Strzemię 7 drzwi 5. godz. 14—16.

17678

^rzyjezdoy
szuka skromnego pakoju kawa- 

rik iege. Zgłoizenia Kurjar. 
Lwów Zimor. 10 „Padać czyn«z" 

17747

2 urzędników
na poaadzie poazukuje aa atałe 
pokaju umeblowanego, czyitego  
bazwzglądnia, możliwie z nje- 
krąpująoem wejaciem, użyciem  
łazienki, światłem i usługą. Liaty 
x podaniem przyttąpnyeh warun­
ków kierować de Kurjera, Lwów 
Zimorowieza 10 pod „Czyity  

«pokojny“._______________ 17756

Panienka
zdrawa, zgrabna paazukuja po­
sady do mlecaar ii, cukierni lub 
jako praktykantk i de (klopa. 
Laik. zgłoazeaia upraaza do Ku- 
rjera, Lwów, Zim. 10 pod „ja  
nina”. 17724

Młoda
oauienka zdrowa, pracawita po- 
azukuja paiady do d -ieci lub 
de parni y w gaipedaritw ie do- 
m e w ia . Łask. zgłoizenia uprz­
ąta de Kurjera, Lwów, pod 
Janina". 17725

Dwór
Akademik prayjmie kond»eję 
na wakacje — nauka, wychowa­
nie, wpływ moralay. Zgłoszenia 
liatewner T. Baritczewaki, Kra­
ków, U niw eriytet Jagiellońaki.

K 177eh

damskie, szkolne, wykonuje ie 
dyne Lv Wika W ytwórnia „Ib'a* 
Lwów. Sobiesk iego 9. ino?

Dla solidnych
ekój umeblowany. Lwów, Nowy 
lwiąt 3 parter prawy.* 17762

Mały
■meblowany z eiobnem  wejaciem  
apokojay pokoik poazukiwany 
ed znrni U  y Kurjer, Lwów, 
Zimorowieza 10 pod ,M tły*17772

Pokój
oznbne wejście Lwów, Zygmun- 
tow ika 11 a I p. miaazkaaie 8.

1777 J

Bezdzietne
m ałżeóitw a, pezzukuja pakoju 
■meblewnnege przy ipokojnej 
lolidnaj eaabie —  z użyciem  
knejini, czyaiz 20— 75 zł. ew en­
tualna pamae w gaapadaratwie 
Zgłoazeaia de Kar jara Lwow. 
Zimor. 10. pod .P a w iy  czyn u  

17775

Frontowy pokój
raike 'aztenka, tania Ponlate

8/r m. 6.akier « 1881?

Poszukiwany
w ekeliey  órćdm. 2 -oiobowy  
ałoncczny, czysty nmeblowany 
pekój (nie niżej I p.) ze  śwla- 
tłem i obzłagą. Listy z podaniem

Pantofle

Sandały,
trepce wykonuje do mf?ry naj- 
»oh’dniej Wytwórnia ,  bis“, .So­
bieskiego 8

Pumpy
seertow e zł. 5.40, apednie Wca^a 

ł 10 jedynie w w ytw óa i  
iCeatram” Lwów, Skarbkowska 
l, acp. Kina „Atlantic” . 1031

tyhatrówki
Impregnowane 7*40 ied\ni<* 'i 
wytwórni ^Centrum*4 l ^ ów 
Slćarbkowaka 4, nap - Kina „ 
t i r “ . 10*?!

r o k ó j

Lw6w* ® cŁ r-  15 Potockiego
- -----------   - 17750

Od 1 lipca
n-s-uknie 2-7 pokojowego mfeaz- 

■ z komfortem w daieinicy 1 
* C’vn i m mieiląeznym. Mał- 

; ; n .« n -b e a d z l  Z g ło .z .a i.
'"jer L wow pod .P ew ny loka.

17760

■meblowany Zielona 89 wiado­
mość u właściciela Lwów, Zie- 
leaa 18. 17808

4 -p o k o jo w e
ml«s*k»n:e komfortowe zr amon­
owane urzędnikom lub wojsko­

wym wyaajmą. Lwów, Sunlń- 
f 17763

umeblowany eaobne w ejście wy­
najmą urzędnikowi katolikowi, 
Lwów, Zielona 18. 17809

1 lub 2 pokoje
im eblownae, ałoneczne z balko­
nem ed 1 lipce Lwów, Obozowa

___________  17786

Pokói
°entr. ogrzewanie naj- 

/  «' "a biuro. Lwów, Sena-
?' TT- n * tal. 31 46. 17766

3  r o k  O j  j
Zofji 8, Lwów, Fara* 

Dozorcą. 17780

3  p o k o j e
rucl-nia o -łn v  komfort, bez po­
datku lnkatonkiago od T-go 
czerwca do wyaajccia, Tarnow- 
akl-e 61 t-l 77-69. 17781

2 pokoje
kuchnia komfert I piętro ładne 
położenie freatew e 85, wyaajmie 
właścicielka Lwów, Lewickiego
2?. 1778?

eeay Kurjer, Lwów. Zlmerewi- 
cza 10 pod „2-eaobew y ezyaty*

l “80f

Pokój
wfpolny dla pani Lwów, Bielów*
sk ftfo  3 m. 8. 17802

Św it lotnictw a^
D rzew oryt Chrostow skiego poś w lęcony bohaterskim  lotnikom

AMn

Pokój

Pokój

Pokój
umeblowany, eaobae wejście za­
raz de wynajęcia Lwów, pl. Ka­
pitulny 2^"' m. 4. 17737

Pokój
umeblowany, słoneczny z balko­
nem de odnajęcia Lwów, Piłcud- 
ik lega  3 m. 7.____________ 17791

Wynajmę
pokój nmablowany klatka aeha- 
dewa. Lwów, Piekaraka 16 drzwi 
21. 1779'

2 pokoje
kuchnia przedpokój balken 1 pic 
tre ładne położenie frontowo SC 
wynajmie właścicielka, Lwów 
LewirM eoa ??. 1773?

Pokoik
mały nmeblowany w okolicy pl. 
Zofj:, Zielonei — poazakiwany 
Zgłoanenia liatewaie: de firmy: 
••Kama" Rem enewiaza 10. 17693

Wynajęcie
kału, ‘ ubikacje na przadilą* 

bioratw > handlowa, biuro, kluby 
Lwów, Batorego 3 \  18327

J ł a s K u k l  p % a c q

Biuro
M aehiiew .iej, Lwów, Koperni­
ka 22, Telefon 446, poleca bufo- 
tewców, eukierników, kucharzy, 
wykwintne kucharki pensjonato­
wa, klucznice, gespodynie, nau­
czycielki Niem ki, Francuzki, wy­
chowawczynią, freblanki, bony, 
pielęgniarki niemowląt, oraz 
wszelką służbą, miastową, fol­
warczną, restauracyjną,sezonową

Krawczyni
szyje prywatnie szybko staran­
nie. Cena niska. Liaty Kurjer, 
Lwów Zimarowieza 10 Sumo. 
dzielna* 11791

Męizczytna
W średaim wieku władająev eb -  
remi językami poszukuje jakiego­
kolwiek zajęcia. Ls . szsnis Ku­
rjer Powszechny, Kraków, Slaw- 
kewaka 26 .7r'o ’ny" v 1105

Zdolny
szofer-meehaaik posrukuie nasa­
dy zna wszystkie eisten iy  ma 
szyn. Łaskawe zgłoazeaia Ko- 
walnki Lwów, Kościuszki 16 m. 7

17651

Dekorator
młody, samodzielny z ukeńczOaa 
szkolą dekoracyjuo-zdobniczą w 
Berlinie, kurrnm uzupełniającym 
w Poznaniu orez praktyka w 
Warszawie, Poznaniu, Gdańsku 
w v-i« rwszerzędnych firniseh po 
■zur:u^e odpowiedniego zajęcia 
w firmach teketyloo-sjalsnteryj- 
aych fewent. w kilku firmach 
rówaeczeanieł Przeprewadzari 
dekoracje w edług najnowszych 

ymogów teahniki dekoracyjne 
Łask. zgł. uprał . Saturnła Wa­
silewski, Małe Turza, p. Płoś- 
aiea, pow. Działdowo (Pomorzem 

1 719

Służąca
de w szystkiego ze szyciem  m ło­
da, zdrowa, poszukują pra< 
Lwów. ul. N ew y Świat 8 m. 2. 
Marciehewska. 17765

W e b ie  p e s a e lą

OfUssonU w tej rt 6ryet nmUuta* 
ny do 15 itiw  beiptatnto

Ogrodnik
kierownik patrzebny — ■ tlitra 
półkę Bagar Lwów Piakarska 53.

17714

Praktykant ka
potrzebny do buchnlterji Insty­
tucji apołeeznej. rolniczej b ez­
płatnie. O ferty Knrjer Lwów, 
Zimorowieza 10 „Bezpłatna prok - 

18814 tylca*. 17764

Kucharki
pierwszorzędnej de aameistnegu 
-otowaaia posznkuję do prywat­

nego domu Zgłoszenia Lwów. 
ul, ?-go maia 7 Cukiernia. 1*7 793

Służąca
r bardto dobrem gotowaniem  
do wszystkiego potrzebna. 3 
osoby. Lwów. Sierpowa 7 m. ? 
boerną Zielna#?. 1779°

A;enta
^e działu raklamowego pim u- 
'<«fe ad  zaraz peważn# W yda­
wnictwo. Listy Kurjer Lwów Zi-
mnrowiem ID »Z. R 17*̂ 9*

Dochodzącą
poVo‘ówkę czYstą, pr^eowita 
nrxvjmę. Zgłoa^ani* liatowna 
ond : ^Poleren*!1* do KiiriArp
f.wnw, Zirof9r«?vie7.* 1D,

Świetlice,
Kluby, Stowarzyszenia, kupjją 
aajtaniej. najwiękaay wybór 
wszystkie pati ebne gry, zaba­
wy w firmie Stefaa Fo_ ,b«kl, 
Kraków, obecnie F lorjańaka 3- 
U w sga na nowy adres. K. 997

Magazyn Papieru

Schex i Słenzel
Lwów, Sykstuika 2, te l. 34-30, 
poleca Papiery i przykary te 

hniczne.

P r a k t y k a n t a
nrzyjmle Zflkł^H dentvatvcłTi' 
lw ów , ul. K#chanow*k’

081IWIE poleea aajtaniej icatn. 
licki magrryn JOT ES. Lwów, 
»I. Kapitulny 2 . J90

Tel. 51-8).
Lwów, ul* Zyblikiewicza 2 I o. 
drzwi 2. Prżepiaywanie na ma' 
Słynie. Strona 20 gr. Kepje .5 gr. 
(rówaież w języka niemieckim  
i franc. lH lf

Nie należy odkładać

„Kurjera“
przed przeglądnięciem

bo są one nietylkt

obrazem Życia,
lego

blaikba i cleni,
ale mogg bgć również

podnieta i bodfiem
Tw ych poczynań  
I przedsięw zięć.

Zmiana

„ H a llo ”
Am eryka-Poiska!

Bani, która pom oże mledamu 
jrzysininemu m ężczyźnie wyje- 
«hać de Ameryki w celu  zrea 
lizowaaia awega projekt«, zo- 
■taaia jego żaaą. Zgłeazeaia 
z fetografją Kurjer, Lwów, Zi- 
morowicza 10 ped „Przyszły mil­
ioner*, 17796

J l ó d u ł

Pszczelarze!
Węzą sztuczną, pod gwarancją 
z ezystege parcjalnego woal . 
Ml derki, podkurzacza, matki 
na twarz, sita do miodu, ule 
oraz wazeikie prtybory pszczel- 
nicze poleca z własnej w.twórni 
isjtaniej Michał Popow (dawniej 
W. Gawor) pracow a blachar­
ska Kraków, aw. Tomasza 2 
w podwereu. Cenniki wysyłam  
dar m a. K. 992

kalu Piotr Kalityriski pierw­
szorzędna pracownia sukiea m ę­
skich Lwów obecnie ul. W sio­
wa 16. Robota aelidna. Ceny kry­
zysowe. 124Ó0

Radość i zdrowie!
uzvs'<s Psoi przez c»ły rok r 
ondsilscji parowej, wykonane! 
irzsz Bystr»aia. Lwów, Fredry 6 
Telefon S1-51. 18317

Kufry
walizki, teczki, torebki damskie 
najselidaiaj naprawia, odnawii — 
Barasz, Lwów, Zimorowieza 7.

1943

Żarówki
oszczędnościowe po cenach naj­
niższych poleca ektra P as aż 
M ikolaacb- T el. 10-85. 130?

Meble
do wszelkich p#. 
kojł najkorzystnie 
n*hy<$ można W WY 
TWóRJT i Fr

f  n a. • Lwów
c." t e A "  s . . |84r

Lukratywne
obuwie męski• , damskie, wyko. 

ouje, poleca
A R -  K  A
Lwów, Chorążezyzny l l a  tale- 
fen 71-10. Speejalnośó — O bu. 
wie turyftyazne. 42|

Kroji
de wszelkich żurnali «c;«'e we 
miary wkyenuje się de 24 gc 
,żurnal“ , Lwow, pl. Berr 
dyński 2. <

Wzorowa
■raeownia zegarmiatrzewako-złe 
tniaze Albina Mutki, Lwów, pl. 
Barnardyunki 3. —  zabudewanis 

;O Q . Bernardynózn. 2681
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ESKIMOS
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W ycie 1 okrzyki.
M ala ściągnął biczem  sw oje psy. Zbiły się w  gro­

m adę i u k ry ły  g łow y pom iędzy przedniem i łapami, by  
uniknąć uderzenia batem  w  oczy .

Ai, ai, au, au.
T rzask  b icza; p sy  ru szy ły  w reszcie  naprzód i na­

p rę ż y ły  postronki. W  tej sam ej chwili M ala i Orsidok 
zaczęli udeptyw ać śnieg po obu stronach sani tak, że 
p łoży  w ydosta ły  się w reszcie  ze śniegu i  ciężki ladu- 
hek z  trudem  ruszy ł pod górę.

Dzięki w ysiłkom  tych  dw óch ludzi, udało się u trzy­
m ać sanie w  ruchu tak, żę niedługo stanęli na szczycie 
'w zgórza i ujrzeli kobiety  a p rzed  niemi dzieci.

Jazda z gó ry  by ła  ła tw a dla psów, ale ciężka dla 
k ierow ców ; gdy kam ień w y staw ał ze śniegu, m us’cl! 
przód  sani z  całych  sił w  bok odrzucać, i to  szybko, 
g dyż  w  razie jeżeli sanie natrafiły  na kamień, cenne 
okucie płóz byw ało  zw ykle zerw ane i dalsza jazda 
niem ożliwa

P rzodem  sz ły  dw ie kob iety  z chłopcami. D robny 
Śn!eg p rzyp rószał ich w łosy  a w i artszczypał w  uszy, 
ale pomimo to było za  ciepło na w kładanie kapuz.

N aterk  nosiła zaw sze najrozm aitsze rzeczy  w  ple­
caku. O pierała się na lasce, gdyż b y ła  s ta ra  i m iała 
w rażliw e nogi, jednak w szystk im  dotrzym yw ała kroku 
1 często podaw ała rękę m ałem u Upikowi. To bardzo 
pomagało, gdy  śnieg by ł miękki a droga prow adziła 
pod :órę. Tak, babka um iała każdem u dogodzić. Na 
spodzie plecaka znalazł się kaw ałek  m ataku. P od  dzia­
łaniem  o ifp ła  jej ciała praw ie całkiem  się rozm arz!

tak , że m ożna go by ło  pokrajać na m ałe kaw ałki, na­
dające się do gryzienia. W  podróży dodaw ały  sił te 
m ałe kąski. N aterk  i Iw a rozm rażały  je do resz ty  
w  ustach i daw ały  chłopcom, k tórzy  połykali je chciwie.

Sanie ich dopędziły a Pualu i Upik, w ziąw szy roz­
pęd powskakiwali na ładunek, by  przejechać się ka­
w ałek. Mala jechał dalej, ale już nie tak prędko, gdyż 
nikt ich nie w yprzedzał. P sa  przodow nika trzeba było 
ustaw icznie zachęcać okrzykam i; gdy w padał w  złv  
hum or, inne rów nież staw a ły  się bardzo oporne.

Śnieg by ł miękki a ładunek ciężki; oył to jeden 
z  pierw szych dni podróży, więc psy b y ły  jeszcze roz­
leniwione i za tłuste. Szło ciężko, ale czas nikomu się 
nie dłużył, gdyż mieli nad czem  rozm yślać. Jechano 
p rzez  środek półw yspu Melyille, do statków  i białych 
ludzi, w  celach handlowych. M ala słyszał, że łow cy 
w ielorybów  m ają najrozm aitsze tow ary : strzelby, za­
pałki, ty toń, noże i w iele innych rzeczy, o k tórych 
jeszcze nie słyszano, więc w ziął w szystk ie swoje 
skóry  b y  je przehandlow ać.

Nic nie szkodzi, że czeka ich długa droga. Chłopcy 
są  ustaw icznie zainteresow ani tem, co w iedzą. Kobiety 
m arzą  o  tych, n iezw ykłych irzeczach, jakie przeżyć 
m ają i o osobliwościach, k tóre  od białych ludzi dostaną. 
Mala i Orsokidok w ypatru ją  renów, a każdy ślad lisów 
budzi ich zainteresow anie, ale M ala musi 'jaszcze
0 wielu innych rzeczach m yśleć; jest przecież głow ą 
rodziny. Podróżuje z  żoną, z swoimi chłopcami, z m atką
1 wychowankiem , biednym  nie m ającym  rodziców 
chłopcom w szystko, na co patrzą  l m yśli o czekającem  
niałego, w  w ym arzłym  obozie 1 dlatego nazw ał Orso- 
kidokiem. M ala kieruje w ypraw ą, objaśnia swoim 
chłopcom szystko, na co patrzą  1 m yśli o  czekającem  
go spotkaniu z białym i ludźmi. Dziwni są ci ludzie! 
Już raz  zetknął się z nimi.

B yło  to  na dalekiej północy. Chciał w ów czas poraź 
p ierw szy  w  życiu dojść do s trze lby ; przypom ina sobie
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jak to  było. W ym ienił w ów czas lisie fu tra za  strzelbę. 
Ułożono je jedno na drugiem i silnie sprasow ano. Stos 
tych futer m usiał być tak  w ysoki, jak długa była 
strzelba. Ci w szy scy  biali ludzie, to byli praw dziw ' 
pano ie i m usiał uważać, b y  ich niczem nie o b r a z i  
Chcieli mieć ich kobiety i brali je. Mala uwaiżał. że 
mogli przynajm niej zapytać, ale Iw a śm iała się tylko 
i nie można było  z  nią mówić o tein. Znała lepiej od 
nieóo te sp raw y, gdyż przebyw ała u tych wielkich 
ludzi na sta tku  sporo dni i pow róciła do domu z z i- 
pasam i żyw ności, ty toniu i zapałek. N auczyła go palić 
i śm iała się z niego, gdy w ym iotow ał.

S tatek  w idział tylko z zew nątrz i zaw sze w stydził 
się, kiedy m yślał o  tem, co p rzeżyw ał w ów czas, gdy 
p rzeprow adzał handel w ym ienny futrami. O trzym aw szy 
bowiem sw oją strzelbę w skazał drzew o z k tó­
rego robi się sanie i chciał je rów nież zabrać. Ale biały 
człow iek sprzeciw ił się tem u; lisich futer nie w ystar- 
czało, gdyż o trzy m ał już za nie strzelbę.

W ted y  zdaw ało  mu się, że utracił cała godność, 
swoją. Nie w iedział, jaką w artość ma w  porów naniu 
z  m arnem i futram i lisiemi; w szy scy  śmiali się z niego, 
gdyż okazał się człowiekiem  ograniczonym  i z pew no­
ścią w zbudził pogardę w  białym  człowieku. P rzez  wiele 
dni p rzebyw ał zdała od okrętu, ale Iva w yniosła mu 
potem  ow e drzew o, k tóre chciał posiadać. Dużo kaw ał­
ków!

Iva powiedział ty lko: patrz, tu  jest*

O dy w reszcie znowu zbliżył się do statku, zdawał* 
się, że b iały  człow iek zapom niał o jego zachłanności 
i dlatego on nie drw ił z Ivy.

Jak  będzie te raz?  Zpewnością całkiem  inaczej niż 
się spodziewa, m oże trzeba  będzie użyć innych słów  
od tych, k tóre się przygotow ało!

C. d. TŁ

Kołdry
materace. p«daizki_—  najtaniej

ir, Lwówpeleea W ładysław Weber, 
Batcrcgo 2. 18816

Rozpylacie
puderBiezki, raki a ty  napraw! _ 
firma „Tempo* Lwów, Piłaud- 
Bkiego 19. 18879

Tanio
Sukala blazki, ipadaiae, szła 
fraki, frrtu n k i, pańcia  oby, ra 
formy |.klata: Izekzllka, Lwów  
Halicka 12. I. piętra. » 975

Miód
majawy a tegoroeznege m lld e-
brania przewyborny 5 kg puazka 
ca zaliczką 13 zł. wyżyła Dwór 
Korezówka p. Zurawno. 17617

Rozłncz
Najpiękniejszy panajana „Jani- 
aa* wjród IaaÓw' szpilkowych, 
pako ja łła teczn a  i  Balkonami, 
4 razowa smaczna I abfita pan*
aja 3 .5 0 -4  zł. 16179

Skole
Cbrzajeijańlkl f  t lijoaat nad 
Oparam tui pad lazam. Dobo­
rowa utrzymaula, Elektryka. Od 
dzarwca. Adraz .W illi Pa PI* 
ży*._____________________17100

Urządzenia
•ćw iatlenia e lektryszasgs, — 
dzwanków, telefonów, grem e- 
chrony, wykonują taułe I salldnie  
.E lektra* Lwów Paaaż Mikola" 
tcha teł. 10-85. 1303

Przerabia
pieca ! kuchnie ztara kaflewe  
na mała aizczędnaaciaw e, i  wen­
tylacją wykładane (zamotam  
także u itaw ia aew e eraz w i n i ­
cie reparacje. Kazimierz Heran, 
najstar kaflaraki, Lwów, ni. P e- 
:hyła 6 b, Kadccka tal, 72-95.

17767

O G ŁO SZENIA  
W  „K U R JE R Z E "

SA  SK U TE C ZN E I  T A N Ifil

Unieważniam
(kradzioną książeczką w ojike- 
wą P . K. U. Lwów, Kurzer 
Zygmant. 17778

% z d w m s k a .
Piwniczna

Peaijoaat „Zofjówka", położany 
nad Popradem, bliaka kolei w 
zaciaznem, pięknem  m iejicu — 
poleca pokoje wraz z utrzyma­
niom. Kuehnia na maila. Ceny 
przyitępno. 16151

Horyniec-Zdrój
łtaejn kole jawa w m Ujlou, Ką­
piele —  Siarczaae — Borowino­
wa. W edelaazafatwe wyleczą  
skutecznie i szybko wszelkie  
charoby reumatyczne, kobiece, 
przemiany materjl. O keliea leci- 
ita , —  park —  tani* — piękne  
wyalaatkl —  kąpiele rzeczne — 
dancingi —  kawiarnia muzyka 
idrajawa. Piarwzzarzędna pan- 
sjanaty zakładów i rKaliatówka*
1 „Altkaandrówka rykwlntnte 
urządzone. Sezon jn i otwartyl 
Kerzyatajclo * taniego Sezona  
Wioconnago. informacji udziela 
apteka W Pana Dobrzańakiage 
we Lwawia oraz Dyr. Zakładu 
Zdrojowego Horyniec —  Zdrój.

17120

Worochta
W ytwarny 46 pokojowy hotel — 
ponijonot „Złoty Róg . Najptąk- 
aiajzza połażonio, doborowa ta ‘ 
warayatwo, wykwintna kaohnia, 
pokaja ałoaaaiaa werandowa, 
idata od kurtu 1 gwara. Obok  
elaża Prutu. 17256

Jaremcie
paaajoaat „Stania* pląkata po- 
'eżeay, kort taniaewy, —  poi ici 
plorw azonędat wyborowo uti iy* 
manio, Coay k. alakto. Dla afar
arZędBiczyeh i wojakawycl zniż­
ka. Sfefaaia S td llńzkt, /arena 
ezo, 735'

Worochta
Pensjaaat „Liliana" ja z ie  pokaje  
weraBdy, w odociągi, łazienki, 
ztylowa zala, aaloBilc, amaezne 
pożywienie. Ceny nizkie. 16155

ZDROJOWISKO
INOWROCŁAW. K ąpiele colan- 
kew e, jode - bromowe, borowi­
nowe, kwazewąglewe. Dezkenałe  
warnnki lecznicze. Karacje zy- 
ezałtew e. Źródła mineralna do 
picia. Informują Zarząd. 934

Worochta
Polaki pen jonat „Perełka”
22 komfortowych pekei — wyk­
wintna kuchnia warazawaka —  
wytworne towarzystwo. Ceay
konkaraacyjue. 17255

Karpaty
okalica Sianek we dworze, po- 
koje z całodziennem ntrzyma- 
niem. RzeczBe kąpiele. Zgłoize- 
nia: Lwów, Nowy Świat 5, par­
ter prawo 17518

Dwór-pensjonat
Sokole n/Sanem —  Bieizezady  
lo iiita  —  kąpiele izn ew e — 
plaża koło dworu —  W ielki ata- 
ry park —  kuchnia wykwintna. 
Ceny niskie. Informacje Bran­
dy (ow a Lwów, iw . Terezy 12 
partar, tel. 9 4 7 6 ________ 17538

Worochta
N tw o tz a iiy  peasjoaal „OAZA" 
pod zarządem B. Niewiarewakie- 
ge z adweezcsbym  komfortem, 
w każdym pokoju bieżąca c ie ­
pła i zimna woda, balkony, le ­
żaki, łazianki, pianina, radjo, 
piąknie położony nad Prutem  
i  obszernym placem  — kachaia  
wyborowa. Ceny niskie. Telef.
13 17557

Piwniczna
C hrzeicjań ik l pensjaiat „Or­
lęta* Drowej Zarembiny. Plaża 
Popradu, pianina, blbljoteka, ra-. 
djo, fjaktryka, tenia, auta. Ha 
lepa Zarembina, Pi wniczua, 17754

Morszyn
paaijaaat „Stefanja" centrum, 
światło elektryczna, elegancka 
obałoga, kachaia dietetyczna  
6 - 8  zł. 17612

Kamień Dobosza
koło Jaremcza panajanat „Dabo- 
szaaka", piękna położenie, wy­
kwintna kaehnia, cany od 5 zł. 
Z głoizenia H elena L iiow ika.

17616

Chotylub Dwór
p. C ieszanów itacja Horyniec. 
Lasy szpilkowa. K ąpiele rzecz­
ce , atawowe. Radjo —  tenia 
bridge. Całodzienne wykwiatne  
utrzymanie 4 zł. W iadomość Za­
rzycka, Lwów, K raizaw ikiego 21 

-7726

TO W „KURJERZE"! 
JAK OGŁASZAĆ —

LeMskoMMi
Kto progain prawdziwego odpo­
czynku, przyjemnie I tanio ipą- 
dtió wakae|e p n y  rówaeczea. 
nam ebfltam odżywianiu, w pięk­
nej, podgórskie), laslatej ekelicy 
we dwarza, paiazenym w „arku, 
kąpiel w Swicy. Pięciokrotny 
paziłak na świażem maśia. Mie- 
•iącznla 100 zł, ad pojedynczej 
azoby, dla rędzin złażonych co- 
najmaiaj i  3 azób podam cenę 
ryezzłtawę, Zgłostaaia przy do- 
łąezaalu znaczka na odpowiedź 
Korezówka Dwa? poczta Zara- 
wno. 17619

Wypoczynek
na Podolu. Dwór, park wodaeiąg, 
łazienka, Informacje Bogdano-
wlczowa, Białobeżnica. 17741

Żegiestów-Zdrój
pensjonat „Polonja" centrum, 
piąkne iłoaeczne połażenia, bal­
kony, taraay. Kaahnia wykwin­
tna, na życzenie dietetyczna. 
Ceny od 6 zł. Na życzenie pre- 

pekty. 1’ 181

Gdyim a
H ateł-P eaai.a  ,.P„lska Riyiera" 
malowaiczo położony przy plaży 
i promenadzie. Kemfort. Kuehaia 
wytworna, idealnie zdrowotna. 
Swiotna atrakcyjna orkiestra 
Dancing ogrodowy. Korty teni­
sowe. Garaże. Ceny bardzo przy­
stępne. Dla większych wycieczek  
zniżki bezkoakureaeyjne. T ele­
fon 1 -16. 17771

Rozłucz
oięknie wśród lasów —  blisk 
kąpieli położona willa „Stanlsłr- 

* poleca słoneczne pokoje 
utrzymaniom. Cany nizkie 

Staaisława Jaźwiec ka, Rozłur- 
. 175°'

POMOC LEKARSKA

IpccjaUita cha rób wenerycznych I zkórnych eraz kesmety!

Dr. FISCHER
b. długeletal lekarz (I asyst.) klinik darmztolegiaznych 
w Berlinie, Pradze t  Wiednia ord. ad 9—1, 3—7, 2665

LWA- PL AC M A R J A C K I  10, II. p iętro
drogie Wejścia z ni. Sobieski' i 2. —  Tel. 51-68.

Dentystyczny MIECZ. ROSYK
Lwów, Piekarska le .  II p:, tel. 74-92. 970

Dentystyczny Franciszku R0S9RA
Lwów, ul. Blelowsklego 5. U. p., tel. 67*02. 9P7

A i u m o r

Z e g i e s t ó w - Z d r ó i  j
Newy komfortowy pensjonat J 

dyetyczay Ssnato Dr. P iot . ■ I 
ikiego. 1012

Bardzo ważna kwestja. ■
— Mój narzeczony pisze bardzo niewyraźnie. Męczę 

ja t  od godziny nad jego listem i nie mogę odcyfrować, cz 
przesyła mj 100, czy też 1000 całusów!

C E N N I K  C G L 1 S Z E N :
R eklam y w te k śc ie : R óżne rek la m y :

Na 1-szej (tronie . . . . . . . zł. 1-50 Kom unikaty 1 artykuły reklamowe . Zł. 1.—
Cała 1-aza łtrona . . . .« • . .  „ 1.200’— Na stronie kronikarskiej . . . . e w 0-80
Na 2-giej i 3-ej stronie . . . • ♦> 0-80 W dodatku literacko-naukowym . . * » 1 —
Cała 2-ga lub 3-cia strona • . • »» 800 — Nekrologi do *00 mm.......................... • II 0-50
na dalszych stronach tekstu • • U „•70 »# .* 300 „ . . . . . • » 0-80
Cała s t r o n a ........................................ 600-— „ puwyżej 300 mm. . . . 1 —

Ogłoszenia drobne:
O głoszenia za tekstem  za mm. . .
Na ost. stronie i wśród drob. (6 łam.) 
O głoszenia drobne za słowo . . .
M atrym onialne .......................................
Dla poszukujących pracy za słowo

zł. 0-30
0-30
t/10
0-20
0-05

Drobne ogłosz. przyjmuje się  tylko za gotówkę.

Podstawą obliczenia jest 1 m|m w 1 łamie. Pr 1 wyżka cen ogłoszeń może nastąpić w każdym czasie i obowiązuje tak ie te ogłoszenia, które zostały 
Namówione poprzednio, a nie były zgóry zapłacon Za zastrzeżenie miejsca dolicza się  75 proc. —  Za układ tabelaryczny dolicza się  50 proc.
Q głoszenia w numerach św iątecznych : niedzielnycl z datą poniedziałkową) koszlu:ą o 200|i drożej.

U W  A G I i
Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treś.  
ogłoszenia, nie upoważniają do zadania zwrors 
gotówki ani też  nie obowiązują Administracji 
do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komuni­
katów bezpłatnych nib uuiienzcza zię. Zniżek 
nie udziela iię. deklamacje miejscowe uwzględ­
nia się  do dni 3-ch, Zamiej; cow. do dni S-mlu 
od daty ukazania sie ogłowenia. Za egzem ­
plarze dowodowe liczy i ię  25 gr. Ogłoszenia 
do numeru bież. przyjmuj- się  do godz. 16-t

.W ydaw ca: D. Maciejko. Czcioa kam i DRUKARNI KRESOW EJ Sp. z o. o. Lwów, M ochnackiego 48. Odpow. red. M arian  O stro w sk i


